Kraków, Sobota 15 Maja 1886. Rocznik XXXIX. 


nCzas* wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. Prenumżratę przyjmują: 


= Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 0., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 ©. l A CZASU“ w irakowie i trzędy wo. Miejscową pronum R R 
5 Prenumerata wynosi: 8. A. Krzyłanowskiego, handel Z. Skalkiego w Soklonaicnch, r wany wan | E. 
2 na cały rok | na kwartał na 1 miesi steina Plac Maryacki, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Bukiennicach. — 
sa Pocztę w państwie A ackiem. RE | 24 b sia | 6 złr | EE £ Główna trafika róg Rynku i ulicy św. Jana. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od 
s » Niemieckiem . . . . . 05n 28 pr | 7. głr. | 3 iz s: miejsca wiersza drukiem drobnym (petit. za ierwszy raz 10 cent., za każdy następny po 5 ct. Nade- 
= » „do Włoch, Franeyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi | ws) "ała stane (na 3 stronie) cà miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za raz. — Ogro- 
= innych państw należących do zwi ku | = A © | | szenia i prenumorastę przyjmują: we Lwowie Ajencya „CZASU“ w gł. s ie tytoniu Nr 
Z p ący! o związku pocztowego . `. | 32 złr. | r 8 złr. | 3 złr | II przy ul. Trybnnalskiej L.4; w Paryż wyłącznie p. Adam, Rue Clóment 4: (prenumeratę p. W 
= t pieniedzmi | tę pmyjmuje się tylko od igo do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy Raczkowski, Courbevoi p. Paryżem, Rue du Chemin de fer 44); w Wiedniu pp. Haasenstein & ye 
SO Adninistach wazy Ep pa Prosty tę, i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco b (także w Hamburgu, Frankfurcie n, M., Bel linie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenba- 
8104 yi towa omo, — Asty reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie stei Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie, Har burgu, ramp fima: ir Norymberdze), H. Schalek, M. Dukes- 
z pocztowej. — Listów niefrankowanych nie przyjmuje się. lk lóschmidt & ie n. M. G. L. Daube % C. 
>> Biekopismów p M. Stern, tylko prenumeratę pp. Go t & C., w Frankfurcie 
"gg +50 widą nadsyłanych nie zwraca się. W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy. ul. Senatorskie 
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odbudowanie Stryja. Hr. Alfred Potocki i Namie- |stryjnych rozdrażnienie, jakie towarzyszy zawsze 
stnik obiadują dziś u br. Ludwika Wodzickiego. | poczuciu nierównego rozkładu ciężarów. > 

DUAL Takie z jednej strony usposobienie nie przy- 
czyniłoby się do życzliwego rozpoznania obo- 
pólnych w sprawie cłowej interesów i potrzeb i 
do załatwienia tej sprawy na podstawie słuszno- 
ści. Podobne motywa skłoniły także inne kluby 
prawicy do uchwał przychylnych projektowi ko- 
misyi. W klubie czeskim zaś najgorliwiej ujmo- 
wali się za projektem właściciele wielkich posia- 
dłości. Tam bowiem fabryki, gęsto po krajn roz- 
siane , ściągają do siebie zewsząd robotników, 
z ujmą dla rolnictwa. Współzawodnietwo to było- 
by o tyle cięższem dla wielkich folwarków, gdy- 
by robotnik fabryczny doznawał w moc ustawy 
dobrodziejstwa asekuracyi, a robotnik wiejski poz- 
bawionym był tego dobrodziejstwa. 

Jednę poprawkę p. Grocholskiego Koło przy- 
jęło. W myśl tej poprawki byliby przedsiębiorcy 
budowli we wsiach wolni od obowiązku zabezpie- 
czania robotników, jeśli sami tylko mieszkańcy 
tej wsi byliby do takiej budowli użyci. Ze wzglę- 
du na galicyjskie stosunki poprawka ta może 
mieć wartość praktyczną. Czy jednak będzie ona 
w Izbie w imieniu Koła postawiona po usunięciu 
się wnioskodawcy od dalszego udziału w obra- 
dach,i jak zachowają się względem niej inne klu- 
by, to się dopiero podczas dyskusyi w Izbie po- 
każe. Dyskusya zaś rozpocznie się zapewne w pią- 
tek. Rozprawy bowiem o ulgach podatkowych zaj- 
mą prawdopodobnie całe posiedzenie jutrzejsze. 


| ZAM 1 wycofują. Jak bowiem donoszą z Snakimu, wsia- | pożyczkach 5'/, rozciągnięcie reszty długu na no- 
UT Przegląd Polityczn dła w tych dniach reszta brytańskiej załogi mia- wy plan umorzenia obecnie ków jest dopie- 
y. sta tego z całym sztabem jeneralnym i z inten-|ro po 17 latach, a wobee uchwalonej zmiany mia- 

\ Eis danturą na okręt „Geelong* i odpłynęła do Egi- łoby być możliwem już po 10 latach. W kon- 

ptu. W mieście została załoga z samych Egipeyan sekwencyi tej zmiany musiałoby nastąpić zna- 
d sf Kraków 13 maja. złożona, pod dowództwem Watsona baszy. czniejsze niż dotąd ściąganie z obiegu 59/, listów 


w zastawnych, w których miejsce wchodziłyby nowe 
TT TERNES RL R T ae i 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby poselskiej */ą'/, listy. > 7 ? 
wybrano komisyę dla ustąw hesiak, a sig Otóż eo do wszystkich zmian powyższych Mini- 


stępnie toczyła si d i å s|sterstwo oświadcza, że zatwierdzenie ich nie ulega 

pa wę eh są 0 Zakł Uk Data KORESPONDENCYA „CZASU: żadnej kwestyi, jeżeli one mają się odnosić tylko 

gruntowego na wypadek klęsk elementarnych. wi do listów zastawnych, w przyszłości wydać się 

a orra uchwalono jednomyślnie przejść nn Eh zaś, gdyby złaiany odnosić się miał 
0 szczegó owej dyskusyj nad tą ustawą. Dysku- do lisów" już * EAA h A x ; 

sya ta odbędzie się da. o listów już wydanych, wkraczałyby w prawa 
Izba deputowanych Sejmu węgierskiego załatwi- 


ich pe zj A z tego powodu zatwierdzenie 
i jut w dragiem CRORE AMANG G. póspoliieti mogłoby nastąpić tylko za zgodą ustanowić się 
ruszeniu. Dziś nastąpi trzecie czytanie tej ustawy. 


Wiedeń 12 maja. 


(a) Dyskusya w Kole polskiem o zabezpiecze- 
niu robotników przybrała rozmiary niezwykłe i 
wczoraj w nocy na czwartem z kolei posiedzeniu 
zakończona została uchwałą, przychylną dla pro 
jektu komisyi. Poprawka Grocholskiego, jak wam 
jaż wiadomo, domagała się usunięcia zpod usta- 
wy robotników wiejskich z wyjątkiem tych, któ- 
rzy pracują w gorzelniach, browarach, młynach 
i tartakach. Poprawkę tę Koło odrzuciło większo- 
ścią jednego głosu, a to w głosowaniu imiennem, 
którego statut Koła nie zna i które też po raz 
pierwszy w niem się odbyło. Ta ostatnia okoli- 
czność daje miarę nadzwyczajnego zajęcia, jakie 
sprawa ta wywołała w gronie naszej delegacyi. 
Z jednej strony wiele zawsze waży wpływ i po- 
waga szanownego prezesa Koła, który oddawną 
zajął w tej sprawie stanowisko zdecydowane. Po- 
waga całego Koła na zewnątrz polega po wiel- 
kiej części na osobistem stanowisku p. Grochol- 
skiego, który zdolnościami i charakterem dorobił 
się powszechnej czci tak w rządowych, jakoteż 
wiparlamentarnych kołach. Dlatego niejednemu z po- 
słów, będących odmiennego zdania, ciężko było 
zdecydować się na głosowanie przeciw poprawce, 
do ktorej wnioskodawca tak wielką przywiązywał 
wartość, iż wcześnie zapowiedział, że wrazie jej 
odrzucecia w Kole, usunie się od udziału w dal- 
szych o tym przedmiocie obradach. Po zapadłej 
uchwale ze zwykłą stanowczością powtórzył on to 
oświadczenie, i niezawodnie wielu z tych, eo gło- 
sowali przeciw poprawce, przykrego doznało u- 
czucia, widząc, jak dalece mąż ten, którego przy- 
wykli od lat wielu popierać w poczciwej jego 
pracy około dobra kraju, wziął sobie do serca 
usunięcie swego wniosku. 

Z drngiej strony tradno było zrozumieć donio- 
słość, jaką mniejszość przywiązywała do uwol- 
nienia od obowiązku asekuracyi tej jedynej a nie- 
licznej kategoryi robotników wiejskich, do której 
ten obowiązek ograniczony być miał, skoro pod- 
legać mu mieli w ES samego wnioskodawcy 
robotnicy w gorzelniach, młynach iip. Wychodząc 
ze stanowiska, zasadniczo przeciwnego projektowi 
ustawy, a czyniąc jednak tak daleko sięgające 
ustępstwo, trudno było uzasadnić jedyny dla tych 
robotników wyjątek, którzy przy kieratowej mło- 
carni pracują. Wobec względu, sprowadzonego do 
tak drobnych rozmiarów, przeważała u większości 
obawa wywołaria w Izbie ponownych napaści na 
tę warstwę, która w spółeczeństwie naszem rej 
wiedzie, Wszak Delegacya nasza nieustannie od- 
pierać musi ten zarzut, z palca wprawdzie wys- 
sany, iż Galicya domaga się uprzywilejowanego 
w monarchii stanowiska, a w Galicyi szlachta nie 
przestaje ze szkodą reszty społeczeństwa pożądać 
przywilejów dla siebie. Brednie o stosunkach spó- 
łecznych w Galicyi, któremi w czasie najnowszym 
nie bez naszej winy przepełnione były tutejsze 
dzienniki, chociaż prostowane i zaprzeczane przez 
poważne dziennikarstwo krajowe, wybornie przy- 
sposobiły grunt d» zażartych na nas ataków, któ- 
rych być może, iż i tak mie unikniemy, którym 
jednak choćby najniewinoiej dawać pozorńą pod- 
stawę, byłoby w tej chwili politycznym błędem. 
Błąd taki, właście teraz popełniony, mógłby na 
innem jeszcze poln sprowadzić następstwa szko- 
dliwe. Już bowiem w sprawie ceł spotykają się 
oko w oko interesa rolnicze z interesami prze- 
mysłu. Wszechstronnie pożyteczne załatwienie tej 
sprawy może tylko nastąpić, jeżli obie strony 
działać będą w dobrej wierze i dobrem porozu- 


Lwów 13 maja. 


Zmiany statutów, uchwałone na tegorocznem wal: 
nem zebraniu delegatów Towarzystwa kredytowe 
go ziemskiego, a mające na celn przeprowadzenie 
kouwersyi długów hipotecznych w nowych 4!/,0%/, 
listach zastawnych z 52 letnim okresem umorzenia 
za opłatą '/ą%/, rocznie na kapitał, uzyskały w mi- 
nisterstwie w połowie bezwarunkowe, a w połowie 
warunkowe zatwierdzenie. Bezwarunkowe zatwier- 
dzenie odnosi się do zmian projektowanych do 
88 8, 11, 24 i 26 statutów. Zmiany te określają 
warunki zaprowadzenia 41/0/, listów zastawnych, 
os tg emisyi zatem nic nie stoi na przeszko- 

zie. 

Na trudności natrafiły natomiast zmiany pro- 
jektowane do $$ 7, 19, 25 i 28. Znaczenie tych 
zmian wymaga objaśnienia. Według $$ 7 i 25 
statutu obowiązane jest Towarzystwo kredytowe 
wypłacać gotówkę przypadającą posiadaczom wy- 
losowanych listów zastawnych dopiero w 6 mie- 
sięcy po losowanin. Plany umorzenia 4%, i 5%, 
pożyczek Towarzystwa kredytowego tak są uło: 
żone, iż dłużnik płaci kwotę przypadającą na u- 
morzenie kapitału półrocznie z góry, a nadto opła- 
ca również półrocznie z góry prowizyę od całej 
sumy długu, jaka pozostawała do spłacćnia z koń- 
cem poprzedniego półrocza, bez uwzględnienia tej 
kwoty, którą razem z prowizyą na poczet kapi- 
tała z początkiem półrocza składa. Ponieważ dalej 
list zastawny dc terminu wypłaty oprocentowany 
być musi, przeto postanowiono w $ 19 statutów, 
że dłużnik spłacający pożyczkę gotówką po nad 
plan umorzenia, winien jest jeszcze zapłacić pro- 
wizyę za następujące półrocze. Przy obecnym spo- 
sobie losowania (z końcem czerwca i grudnia) i 
terminie sześciomiesięcznym do spłaty wylosowa- 
nych listów zastawnych koniecznem było powyższe 
postazowienie, gdyż Towarzystwo także tak długo 
opłacać musi procent od listów z gotówki w cią- 
gu pewnego półrocza złożonej spłacać się mają- 
cych. Dopóki kurs listów zastawnych stał niżej 
pari i dłożurk listami mógł umarzać kapitał dłu- 
żny po nad plan umorzenia, $ 19 statatów nie miał 
praktycznego znaczenia. Spłaty bowiem uiszezano 
w listach zastawnych, więc kupony tych listów i 
eałorcezną należytość procentowa z góry uiścić 
się mająca, znosiły się. Inaczej rzecz przedstawia 
się w razie, gdyby przy obecnej konwersyi nagłe 
zakupno większej ilości 5%, listów zastawnych 
podniosło kurs tych walorów po nad parti. W ta- 
kim razie spłata listami zastawnemi byłaby nie- 
możliwą, a nastąpićby musiała spłata gotówką. 
Aby na tę eweutnałność uchylić uciążliwy obo 
wiązek płacenia procentu za cały rok mimo zło- 
żenia kapitału dłażnego, uchwaliło walne zgroma- 
dzenie delegatów Towarzystwa kredytowego zmia- 
ny do $$ 7 i 25, wprowadzające losowanie w kwie- 
tniu i październiku każdego roku, a zarazem 
skracające termin do wypłaty listów wylosowa- 
nych z 6 miesięcy na trzy. Wskutek tej zmiany 
nie potrzebowaliby opłacać półrocznej prowizyi ci 
dłużnicy, którzy spłacą resztę kapitału w gotówce 
w pierwszem półrocza przed 1 kwietnia, a w dru 


mającego kuratora tych listów. 

Ponieważ chodzi tu o konwersyę dłagów hipo: 
tecznych w 50, listach zastawnych zaciągniętych, 
więc rzecz naturalna, że zmiany statutów odnoszą 
się do listów już wydanych, że zatem potrzebną 
jest, według orzeczenia ministerstwa, zgoda kura- 
tora. W chwili, kiedy warunkowi temu stanie się 
zadość, zatwierdzenie zmian statatowych uważać 
można za fakt dokonany. 


Polit. Corresp. pisze: Jak nam donoszą ze Lwo- 
wa, wydalanie z wschodnich prowincyj pruskich, 
poddanych rosyjskich polskiej narodowości, pra- 
ktykowało się także w ciągu miesiąca kwietnia. 
Do Galicyi przybyło z tej kategoryi w kwietniu 
35 rodzin, liczących 122 głów, a ogólna liczba 
przybyłych od jesieni roku 1885 do końca kwie- 
tnia r. 1886 rodzin wydalonych z Pras wynosi 
507 z 1534 osobami. Co się tyczy wydalonych 
poddanych austryackich polskiej narodowości, to 
w ciągu kwietaia przybyło do Galicyi rodzin 20. 
Ogólna liczba wydalonych z Prus od jesieni roku 
1885 poddanych austryackich polskiej narodowo: 
ści, wynosi 183 rodzin. Zawiązane we Lwowie i 
Krakowie komitety pomocnicze zdołały dostarczyć 
zajęcia wszystkim wydalonym, z wyjątkiem tych, 
którzy przybyli ostatniemi dniami. 

Ustawa antipolska szkolna, o której wczoraj 
mówiliśmy obszerniej, przyjętą została w drugiem 
czytaniu trzeciego dnia obrad i tow: brzmieniu 
przez komisyą zmienionem, a więc z klauzulą 
zmiany jednego z $$ konstytneyi dotyczącą. Trze- 
cie i czwarte czytanie jej nastąpić teraz musi 
w odstępach trzytygodniowych, co przeciąguie ka- 
dencyą Izby posłów sejmu pruskiego, aż ku koń 
cowl czerwca, jeśli wogóle ostateczna decyzya 
względem ustawy tej nie zostanie odłożoną aż do 
jesieni. 


Wiedeń 13 maja. 


(S. K.) W przedsionkach Izby podczas dzisiej- 
szych rozpraw nad opustami podatkowemi oży- 
wione jeszcze toczyły się rozprawy nad uchwałą 
Koła polskiego, wskutek której głosować ono bę: 
dzie za astawą o zabezpieczeniu robotników bez 
zmian, lub żądania wyłączeń. Uchwała ta zapadła 
w Kole większością jednego głosu, i to z powodu 
wstrzymania się od głosowania prezesa Koła, któ- 
ry tym sposobem do ostatnich granic posunął, że 
tak powiem, delikatność polityczną. Można nieza- 
wodnie z wielu względów nie sympatyzować ze 
wszystkiemi szczegółami nstawy, ale skoro już 
postawioną została na porządku dziennym, to zwa- 
żywszy towarzyszące okoliczności, zupełnie nega- 
tywne stanowisko Koła byłoby niezawodnie nie 
odpowiadało położeniu. Nikt też nie zamierzał na- 
kłaniać Koła do zajęcia podobnego stanowiska. 
Najdalej w opozycyi przeciw ustawie idący posło- 
wie przyznawali już, iż ustawa winna objąć ro- 
botników zajętych przy fabrykach wiejskich, a je- 
dynie wyłączyć pragnęli robotoików wiejskich, u- 
żywanych do innych zatrudnień, które przecież 
mogą pociągnąć za sobą wypadki, zresztą nieczę- 
ste. kalectwa, a to głównie dlatego, że w tej mie- 
rze chcieli rewindykować dla sejmów prawo 
stanowienia i stać na gruncie autonomicznym. — 
Gdyby podobny wniosek postawiony był w Kole, 
prawdopodobnie byłby skupił około siebie wię- 
kszość i byłby miał niezaprzeczone do pewnego 
stopnia zasadnicze znaczenie; że jednak wstrzy- 
mano się od wniesienia takiego wniosku, chociaż 
omawiano go pierwej w naszych Kołach posel- 
skich, wielu członków Koła mniemało, że skoro 
nie rozchodziło się już o zasaćę, nie należało dla 
szczegółów narażać się na wszystkie ujemne skutki, 
które opozycyjne wobec ustawy stanowisko Koła 
byłoby za sobą pociągnęło. ; 

Nierównie zresztą kompetentniejsze pióro skre- 
śliło dla was obraz przebiegu całej sprawy, nad 
którą prawdopodobnie dopiero pojutrze rozpoczną 
się ogólne w Izbie rozprawy. 

Przybył podczas dzisiejszego posiedzenia do 
Izby hr. Alfred Potocki, przywitany serdecznie po 
dłuższej za granicą bytności. Cieszy się on obe- 
enie zapełnie dobrem zdrowiem, a niebawem za- 
wita do Krakowa na uroczyste posiedzenie Aka- 
demii Umiejętności. 

Namiestnik Zaleski, który zamierzał dziś opu- | mieniu. b 
ścić Wiedeń, odłożył — jak wam już telegra- | Usuwanie się rolników od obowiązku, który prze- 
fowałem, swój wyjazd do jatra rana, a to z po-|mysłowcom ma być nałożony i który większym 
wodu konferencyi, która się dziś odbyła międży przedsiębiorstwom nawet finansówo może dać się 
nim a ministrem skarbu w Sprawie fanduszów na uczuć, wywołałoby niewątpliwie w kołach inda- 


P. Namiestnik przeniósł e. k. oficyała Namiestni- 
ctwa Maksymiliana Matkowskiego ze Lwowa 
do Jaworowa, a c. k. kancelistę Namiestnictwa 
Leopolda Papierkowskiego z Jaworowa do 
Lwowa i przydzielił pierwszego do służby przy 
c. k. starostwie w Jaworowie, a drugiego przy 
e. k. Namiestoictwie. 


Rada państwa. 


—— 


(64 te posiedzenie Izby poselskiej). 


Po odczytaniu petycyj przystąpiono do wyboru 
komisyj. 

Do komisyi budżetowej został wybrany Dr Ma- 
chalski; do komisyi cłowej baron Zse ok. > 

Do komisyi -dla ustaw ugodowych zostali wy- = 
brani pp.: ks. Alojzy Liechtenstein, Lienbacher,  " 
Fr. Fischer, Thurnher, Auspitz, Chlumecky, Dr 
Herbst, Dr Kopp, Dr Magg, Neuwirth, Dr Ple- 
ner, baron Pirquet, Proskowetz, Dr Sturm, Dr 
Rieger, Dr Mattusz, Zeithammer, Dr Trojan, Sa- 
lasek, hr. Kińsky, Hlavka, Dr Meznik, Dr Fan- 
derlik, Abrahamowicz, DrBiliński, książę 
Czartoryski, Chrzanowski, Hausner, Ja- 
worski, Dr Madeyski, Smarzewski, Wy- 
soeki, Dr Poklukar, Dr Tonkli, Dr Neusser, Dr 
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Ustawa względem orzeczeń administracyjnych 
władz wojskowych, została przyjętą w trzeciem 
czytaniu. * s | 

Następnie toczyła się w dalszym ciągu dysku- 
sya jeneralna nad ustawą względem opustów dla 
podatku gruntowego w razie klęsk elementarnych. 

Dep. Hewera wita przedłożenie jako postęp 
kn łepszemu, ubolewa jednak nad postanowieniem 
§ 2, które pozostawia zapełuej dowolności miui- 
stra skarbu, w razie posuchy lub szkód wyrządzo- 
nych przez myszy, przyznać pewne ulgi podat- 
kowe. Mowca prosi rząd, aby zwrócił uwagę na 
krajowe zakłady ubezpieczeń i pragnie szybszego 
tempa w akcyi na polu reform agraryjnych. 

Dep. Siegl we fakcie, iż mówcy pro i con- 
tra starają się ulepszyć ustawę, upatruje dowód, 


Pod przewodnictwem Valvisa utworzyło się na 
reszcie ministerstwo greckie, niemające żadnej 
barwy politycznej i mające tylko znaczenie mini- 
sterstwa administracyjnego, które żądanej przez 
mocarstwa demobilizacyi ma dukonać. Jedyną 
bardziej nieco znaną osobą -w obecnem minister- 
stwie jest ter wojny, jenerał Petmezas, po 
trzebuy już dlatego, aby gabinet znalazł posluch 
w armii, niezedowołonej z nowego zwrotu rzeczy. 


Mówią, że mocarstwa ułatwią teraz Grecyi 
demobilizacyę , zezwalając na stopniowe roz- 
puszczanie jej drobnemi częściami, dla unik- 
nięcia wszelkich możliwych nieporządków , jakie 
przy takiej sposobaości pod wpływem powszech- 
nego rozdraźnienia łatwo zajść mogą. 

Ministerstwo Valyisa zamierza zwołać jak naj 
prędzej Izbę i zaproponować jej rozbrojenie. 


W Sudanie odbywa się niebezpieczna dla Egi- 
ptu i wybrzeży morza czerwonego koncentracya 
wszystkich plemion zbrojnych w okolicy Bertero. 
Przybył ta z Chartamu Nilem sam kalif Abdallah 
i przywiózł z sobą 21 armat. -Na powitanie jego 
zjawił się z wschodniego Sudanu znany nam do- 
brze Osman Digma i hołdował mu uroczyście. I- 
stnieje podobno plan uderzenia na Egipt wszy- 
stkiemi siłami Sudanu w celu oczyszczenia go, jak 
mówią, z niewiernych przybyszów. Osmanowi Di- 
gmie przypadnie zapewne najbardziej pożądane | giem półroczu przed 1 października. Również do 
dla niego zadanie zajęcia zachodnich wybrzeży | ułatwienia konwersyi zmierza zmiana $ 28 statu- 
morza czerwonego, a w szczególności Suakimu. | tów, wymagająca do rozciągnięcia długu na nowy 

Zadanie to ułatwią mu świeże rozporządzenia plan umorzenia spłaty tylko ósmej części, a nie 
angielskie, które resztę swych sił z tych stron jak dotąd, czwartej części kapitału dłużnego. Przy 


Każdy pisarz miewa zwykle swego własnego |iż w przeciągu jednego wieku ludność się ośmio- 
(Włateiwógo szatanka, jakąś monomanię, czy opę- |krotnie zwiększa, produkcya zaś tylko w czwór- 
tanie, główną przewodnią myślą. U p. Georges |nasób rośnie, co równowagę obala i powodem nę- 
wrażenie wyniesione z anormalnego stosunku wię- | dzy bywa. Georges przeciwnie upatruje w czło- 
kszych właścicieli ziemskich do robotników, znoj- | wieku nierównie więcej siły produkcyjnej, aniżeli 
nie uprawiających ich rolę, wyrodziło osobny s0- konsumeyjnej; wszakże ma on jedną tylko gębę 
cyalizm, przezwany agraryjnym, bo głównie prze- | do żywienia, a dwoje rąk do pracy? Nowy teo- 
ciw posiadaczom ziemskim wymierzonym. Jaż |retyk nie uznaje więc ani przeludnienia, ani nie- 
w pierwszej swej broszurze z 1871 r. Georges | równości i niedostatku płacy i zarobku, ani anta- .- 
rzucił zarys swoich teoryj, uderzających taranem | gonizmu kapitału i pracy. Wrogiem ludzkości, be- 
w większą własność. Wnosił bowiem o zakaz pra- styą Apokalipsy, zagadką epoki, to fałszywy po- 
wny przeciw tworzeniu się znaczniejszych ma-|dział ziemi, skupionej w zbyt szczupłej liczbie 
jątków ziemskich, o ustawę niedozwalającą sprze-|rąk, a której wartość ustawicznie się podnosi, pod- 
dawać ziemię w kawałkach przechodzących 40 lub|czas gdy tak procenta od kapitału, jak i zapłata 
80 akrów, co równa się 16 do 32 hektarów, na-|pracy stopniowo się obniża. Właściciele ziemi na 
reszcie proponował, aby rząd położył koniec da- | postępie robią świetne interesa, postęp zwiększa 
wnemu porządkowi rzeczy tak wysokiem otakgo-|tylko nędzę gminu, „Stawiając naprzeciw siebie 
waniem większej własności, iż podatki pochłonę- | dwa hasła tytu owe książki: Poverty and Progress. 
łyby cały dochód i zniewoliły właścicieli do po- | Ogół więc ludzi pracy, pospólstwo robocze na 
zbycia się ciężaru ziemskich posiadłości. proch bywa starte i zmiażdżone między dwoma 

Teorye te dojrzały i rozwinęły się w książce: młyńskiemi kamieniami, z których jeden mianuje 
Progress and Poverty. Świetne zalety talentu i|się postępem materyalnym, a drugi własnością 
pióra niemało się przyczyniają do zapewnienia | osobistą ziemi. 1 
poczytności i powodzenia dziełom p. Georges. Pi-| Jakaż rada na to złowrogie, bo anormalne po- 
sze on z zapałem i przekonaniem, a choć nieraz |łożenie? $ ' 
paradoksami i sofizmatami sypie, olśniewa i cza-| Tu Georges wraca do głównej swego kierunku 
ruje aż do zyskania sobie mnogich czytelników i zasady: oto należy znieść wszystkie inne podatki 
sprzymierzeńców. Wystarczy wspomnieć, iż książka |i ciężary, natomiast obciążając jedynie ziemię 
„O postępie i ubóstwie“ doczekała się już prze-|i właścicieli ziemskich, jednym tylko, wyłącznym 
szło stu wydań w Stanach Zjednoczonych, pięć-|a ogromnym podatkiem, któryby „ipso facto na- 
dziesięciu co najmniej w Anglii, oraz tłumaczeń | przód dochody ziemskie a następnie samąż ziemię 
we wszystkich znaczniejszych językach świata. |oddał w ręce państwa. Nie jest to nowy wynala- 

W pełnych ognia i wymowy kartach, autor ma- zek: pewni ekonomiści franeuscy już przed wie- 
luje rozpaczliwy obraz nędzy, która dziś stopnio-|kiem rzucili myśl takiego wyłącznego opodatko- 
wo nad ludzkością całą zaciężyła. W ślad za po-|wania ziemi; w Badenii spróbowano nawet wpro- 
stępem, następuje bieda, idzie głód i wszelakiego | wadzić w praktykę ów systemat, który tamże 
SZ rodzaju niedostatek; zdobycze ludzkie tylko kilku zakończył się bankructwem. Jakby przeczuwająe, 
ziemi, pozostali w biedzie, przy jednakim, lichym|wyjątkom przynoszą korzyści, woda rzek idzie|że teorya jego nie ze wszystkiem da się zastósować, 
zarobku i płacy, jeden tylko właściciel grantu zo-| do morza, pieniądz do pieniądza, reszta ludzkości| Georges posuwa się aż do twierdzenia, iż długi 
stał łatwym sposobem wielkim panem, uprawnio- |zna tylko rosnące ubóstwo. Przelndnienie tu ni- | publiczne i państwowe mają być zmazane i mogą 
nym do próżniactwa i używania, czem, Malthusowe pewniki błędem. Twierdził on, |przepadać wobec nowego porządku rzeczy. Opiera 


. . . Jakiż ma być ten cel, do którego wiedzie Paw BY z zecera wyzwolił się na dziennikarza, ab 

Z literatury zagranicznej, po stratowanych polskich prowineyach ? Poseł Gn- | niebawem WYŁOJARA na reformatora p inwe 
Imię iego od r. 1871 zaczęło być głośnem, skut- 
kiem broszury zawierającej rdzeń wszystkich jego 
socyalnych teoryj. Gdy inni jego na tem polu po- 
RZ w wszechpotędze kapitału upatrywali 
ródło złego, tak on w ziemi raczej widzi groźne- 
go potwora, który pochłania pot i pracę jednych, 
aby dochód ztąd płynący oddawać drugim. Dla 
zrozumienia onej nienawistnej zawziętości przeciw 
ziemi, a raczej jej posiadaczom, należy się po- 
stawić na stanowisku czysto amerykańskiem. — 
Młodość rzeżbiarka wykuła na resztę życia umysł 
i wyobrażenia Georges'a. U nas, posiadanie ziemi 
staje się coraz więcej kłopotliwym ciężarem, kulą u 
nogi, najmniej przynoszącą własnością. Ruina obywa- 
teli ziemskich nogólnia się w sposób zastraszający. 
Z przywileju posiadania, zostały ciężkie zobo- 
wiązania, korzyści znikają pospiesznie. Tymcza- 
sem statystyki sumienne udowadniają, iż w Sta- 
nach Zjednoczonych wartość ziemi i dochody z niej 
płynące, co piętnaście lat się zdwajają. W trzy- 
dzieści lat właściciel kawałka ziemi widzi tedy 
swój majątek w czwórnasób zwiększony. Stosunek 
ten nierównie bywa szybszy, tak w pobliżu wiel 
kich miast i ognisk bandlowych, jak i w Kali- 
fornii, gdzie bujność i rodzajnoeść ziemi chyba 
przedpotopowe warunki przypomina. Niedziw, iż 
w tych korzystnych okolicznościach olbrzymie ma- 
jątki ziemskie urosły i wzrastają ustawicznie, przy- 
bierając rozmiary osławionych latyfandyów świata 
rzymskiego. Właściciele bagnisk lub piaszczystych 
wydmisk nieraz odrazu milionerami się stali, 
bo na ich gruncie stanęły nowe miasta, fabryki, 
zakłady przemysłowe. Rzemieślnicy i robotnicy, 
inżynierowie i wszyscy bez wyjątku współpraco- 
wnicy tego przetworzenia się wartości kawałka 


„Progress and Poverty.*'— „Social Problems! by Henry 
Georges. New York. Appleton. 


Obowiązkiem dziennikarskim jest zawsze stałe |7ależnych od rządu, bywa zawsze dla państwa 
pochwytywanie każdego tętna ciała społecznego, |'kojmią bezpieczeństwa. — Zwierzenie to, wśród 
każdego odgłosu, choćby mrzonek tylko, w dzie- 3 d , 2 5 
dzinie ruchu umysłowego i publicystycznego. Cóż j|VCzynione, odrazu nowe rzuciło światło na zawiłe 
dopiero, gdy owo tętno zaczyna nabierać przewo- i : s A i 
dniego znaczenia, gdy ów odgłos zdala przychodzi, | Panii. Kto wie, ażali w gruncie tych wszystkich 
jak stłumiony grzmot zbliżejącego się przełomu? opi ustaw i projektów, ekspropryacyi najpierw, 
Jawnem jest dziś dla wszystkich głębszych i my- |! „przedewszystkiem À kolonizacyi, nie tkwi po 
ślących umysłów, że jak rzymska cywilizacya, AP myśl spróbowania in anima vili, na naj- 
przerafinowaniem chyląca się do upadku, runęła pasze ai nieszczęśliwych, na Helotach nowej 
pod następującem jaż zbliska kopytem jazdy At- w świec nej Sparty, szerzącego się coraz więcej 
tyli i Alaryka, pochłonięta w gmino-ruchach bar- ab aÓsty zamiaru upaństwowienia ziemi. Mamy 
barzyńskich, ktore ADWARE i okres w dziejach |10% Pakstwową szkołę, państwowe koleje, państwo- 
rozpoczęły, tak i dziś hyperkultarze nowożytnej s chł 
Eini gé kataklizm, zgotowany hejiętającą się pac gy a i dojęzechwładne objęcie. Ekspery- 
coraz bardziej kwestyą socyalną. Ztąd wszystko, | "97 ae AS 10 apem skórze nie nie kosztuje, 
co się do tej palącej kwestyi odnosi, osobnej na-|3 ce G ją Ja się obróci, co z niego wyni- 
biera wagi i doniosłości, zwłaszcza gdy witać na | Kie- wr 4 SĘ dzy broń tę przeciw nam 
tem polu przychodzi nowe kierunki, które, bodaj | W) Tezy a s d Noga sama bynajmniej germań- 
w najbliższym czasie, srodze własnem doświadcze |SKim app M prona aX ani też wykwitem nie- 
niem odczuć nam przyjdzie. Kogóż nie uderzyły, nawiści. pe E Gz na proroka nowej szkoły 
w ciągu antipolskich dyskusyj, powtarzających się | S9%yalizmu, oh i corges, w utopiach bujnej 
kilkakrotnie w Izbie praskiej podczas ostatniej zi. | Wyobraźni a szlachetnego waż! mniema, iż no- 
my, nierzadkie, choć mętne i niejasne zwroty do| WA erę pomyślności, i 2 oty wiek dla ludzkie- 
ukrytych celów rządu, mającego szersze zamiary | 50 plemienia zwiastowa sek przychodzi pod ha- 
i dalsze widoki, aniżeli te, które oczom profanów |słem upaństwowienia, unarodowienia ziemi, Zan 
podlegają? Niejeden enfant terrible stronnictwa, | tafionalisation, jak się sam gowa 7 
oddanego, a raczej zaprzedanego potężnemu kan-| Z pochodzenia Irlandczyk, zrosły jednak trze- 
elerzowi, poprostu wyznawał, że nie godzi się badać | »a już pokoleniami z nowym światem młodej A- 
przyczyn i powodów, wiodących do niedościgłego | meryki, Henryk Georges urodził się w r. 1839 


i e j ; w Filadelfii. Porwany gorączką złota, pierwszą 
"a atan Aoba: Zawgso jadna LA gama zwrlka młodość strawił w kopałniach kalifornijskieh , da- 


EMIT że cel wielki i ukryty remnie goniąc widma złudnych zdobyczy, | tó*e go 
Odwszetecznia podłe drogi. zawiodły. Dla chleba pracował w drukarni, 'a po- 


b) 


CZAS z Soboty 15 Maja 1886. 
Å Ohm 


że stronnictwa zbliżają się do siebie co do kwe- 
styj ekonomicznych. Mówca zapowiada poprawki 


w dyskusyi szczegółowej, zwraca się przeciw twier- 
dzeniu reprezentanta rządu, jakoby już podczas 
oszacowania podatku gruntowego brano wzgląd na 
klęski elementarne i wskazuje pod tym wzglę- 


dem na Szlązk. 

Dep. Nadherny broni zmienionego przez więk- 
szość komisyi projektu przeciw podniesionym za- 
rzutom i podnosi, iż zachodzi ważna różnica mię- 
dzy postanowieniem przedłożenia rządowego, które 
ma na względzie przykre położenie osób, klęską 
elemettarną dotkniętych, podczas gdy komisya 
uwydatnia ekonomiczny upadek posiadłości ziem 
skiej. Interesa rolnicze wielkiej i małej własności 
uważa mowca za identyczne i oświadcza, iż jego 
towarzysze polityczni będą głosowali za ustawą, 
gdyż chwilowo mie można więcej dla rolnictwa 
osiągnąć i ponieważ obecna ustawa jest lepszą od 
dawnej. 

Następnie została zamkniętą dyskusya i prze- 
mawiali jako mowcy jeneralni: 

„Dep. Lienbacher (contra) podnosi, iż rol- 
nictwo ma prawo żądać odpisania podatków na 
wypadek klęsk elementarnych i że nie godzi się 
dziś powoływać na łaskę, jak to było w latach 
30 lub 40tym. Nie należy sobie teraz stawiać 
wzora z czasów absolutyzmu. Zarzut, jakoby ozna- 
czenie szkody połączonem było często z wielkiemi 
kosztami, odpiera mowca, gdyż jestto właśnie za- 
daniem powołanych do tego organów, szkodę osza- 
cować. Fzktyczne opusty podatkowe z r. 1874— 
1884 w Salcburgu, nie stoją bynajmniej w prawi: 
dłowym stosunku do szkód poriesionych. Mowca 
się obawia, że i z tą ustawą nie będzie lepiej. 

Dep. Poklukar (pro) oświadcza, iż stanowi 
rolnieczemu zależy bardzo na uchwaleniu tej usta- 
wy. Co do rozdziału szkód na takie, w których od- 
pisanie podatka z prawa ma nastąpić i takie, 
w których odwołać się należy do drogi łaski, ule- 
pszyła komisya znacznie projekt rządowy. Mowca 
wykazuje, iż przy oszacowaniu podatku grantowe 
go faktycznie brano wzgląd na elementarne klęski, 
gdyż zawsze podatek szacowano według przecię- 
tnego dochodu z lat 15, z crego 3 najlepsze lata 
wypuszczano. Opusty podatkowe wynoszą rocznie 
w przecięciu 68 000 złr. Koszta oznaczania szkód 
są bardzo znaczne. Mowca przedstawia bogaty sta 
tystyczny materyał o dotychczasowych opustach 
podztkowych w rozmaitych prowincyach. Ale i te 
opusty nie są następstwem prawa, lecz tylko sła 
szności. O właściwem prawie do opustów nie mo- 
że być mowy; leży to jednak w interesie rolni- 
ctwa, aby opusty były przyznawane, a muwca po 
szczegółowej polemice z pojedynczemi poprawka- 
mi, prosi Izbę, aby przeszła do dyskusyi szcze 
gółowej. 

Po przemówieniu sprawozdawcy Dra Meznika, 
uchwala Izba przedłożony projekt przyjąć za pod: 
stawę dyskusyi szczegółowej. 

Dep. Weiilof i tow. interpelują rząd w sprawie 
założenia drugiego toru kolei żelaznej St. Pölten- 
Tulln, a dep. Kindermann i tow. interpelują pre- 
zesa ministrów względem zarządzeń poczynionych 
przeciw zawleczeniu cholery. 

„Następne posiedzenie odbędzie się w dniu dzi- 
siejszym. 

Z prasy rosyjskiej. 


Temat „rozruchów chłopskich* — ba — „rewo- 
lneyi socyalnej w. Galicyi* — zbyt jest miłym dla 
prasy rosyjskiej, aby tam miał być niebawem 
przerwany. 

Petersburskie Wiedomosti nie dowierzają urzę- 
dowej Gazecie Lwowskiej, polemizują z Czasem — 
w przekonaniu, że zaburzenia istniały, że prze- 
mienią się niebawem w otwartą rewolucyę, czego 
zapowiedzią są pożary. Przekonania te opierają 


Petersburskie Wied. na tem, co © położeniu klasy | = 


robotniczej w Galicyi podaje Bohemia przez zna- 
nego znawcę stosunków galicyjskich Dr Nawratila. 
Wiadomo, że Bohemia należy do najzacieklejszych 
organów antisłowiańskich i że pała nienawiścią i 
tendencyjnością nietylko do Polaków, ale i do Cze- 
chów — eo nie przeszkadza organom panslawi- 
stycznym rosyjskim powoływać się na jej pamfiety, 
jakby na wiarogodne świadectwa. 

Tradniejsza atoli dla nas odpowiedź, gdy organ 
petersburski powołuje się na dzienniki polskie, a 
mianowicie N. Reformę. „Dziennik ten głosi — 
mówią Peters. Wied. — że gospodarstwo kliki 
Jagiellońskiej (sic — zapewne gtańczykowskiej) 
rzeszło wszelkie granice. Z tego samego faktu 
już widać dokładnie, jak dalece przygotowano 
grunt „do wskrzeszenia królestwa szlacheckiego." 

Oczywiście niedorzeczne wymysły N. Reformy 
przesadził dziennik petersburski, ale niemniej zrę- 
cznie z nich skorzystał. 


A dalej Peters. Wied. przenoszą rewolucyę z za- 
chodniej do wschodniej Galicyi — i vie wi zą in- 
nej rady wstrzymania rządów kliki i uciska szla- 
checkiego, tylkó rozdział kraju na dwie połowy. 


mogą dopatrywać się wpływów i agitacyj zewnę- 
trznych w tem wszystkiem, co się teraz dzieje 


chwili.“ 


się w mowach lub broszurach w sztuczna kombina- 
cyi łączenia się z Niemcami przeciw Rosyi, jak 
to niedawno uczynił p. Kościelski w sejmie pru- 
skim, lab w odwrotnym kierunku i stosunku, 
dowodzą głosy dzienników przyjmujących zawsze 
takie deklaracye, jako narzucanie się. I tak 


do dziśdnia zachowało moc swoją w stosunku 


in need friend indeed, czyli „przyjaciel w potrzebie, 
przyjaciel prawdziwy.“ Przyjaźń Polaków wyma- 
gałaby próbierza. Potrzeby zresztą tej przyjaźni 
polskiej Rosya dotąd nie uczuwała., 


Obecni djejatele w Warszawie i obecny syste- 
mat hurkosko -apuchtinoski nie może się skarżyć 
na brak opieki i poparcia ze strony publicystyki 
rosyjskiej. W pierwszym rzędzie tuż za organem 
p. Katkowa, Nowoje Wremia występują ustawicz- 
nie z apologią dzisiejszej administracyi Królestwa, 
systemu szkolnego i całego prądu polako-żerczego. 
Nowoje Wremia cieszy się, że w pełni powrócono 
do tradycyi Milutyna i Czerkawskiego. „Czysto 
rosyjski, narodowy, polityczny, ekonomiczny kieru- 
nek przez nich inaugurowany, ustąpił za Berga 
1 Wittego nawpół systemowi niemieckiemu — za 


baltycka, którego niebawem zastąpił polakojuszczy 
Albedyński. Od niedawna stoi znów na czele 
administracyi kraju część Rosyan, prawdziwie 
narodowego ducha,“ 

Dalej ten szanowny organ rozszerza się nad 
ueiskiem, jakiego doznają w Królestwie urzędnicy 
rosyjscy (!!!), o prześladowaniach schizmatyków 
przez ludność katolicką w Siedleckiem i Lubel- 
skim (!!1). I żąda ich ochrony i opieki, zupełnie 
tak samo, jak ks. Bismarck w berlińskim parla- 
«encie wprowadza ustawy banicyjne i expropria- 
cyjne jedynie w celach obronnych przeciw naci- 
skowi polskości, pod którym jęczy germanizm. 

Nowoje Wremią oświadczają się za zaprowa- 
dzeniem w Królestwie rosyjskich ziemstw nie zaś 
broń Boże jakichś rad powiatowych; żałuje ten 
dziennik wielu instytucyj, projektowanych przez 


następnie zaniechane. Między innemi Czerkaski 
pragnął scentralizować wszystkie archiwa z kraju 
całego w Warszawie i oddać je pod zarząd To- 
warzystwa RES Hejj w rodzaju istniejących 
i Witte, kończą Nowoje W;emia, a tymczasem ze 
starych archiwów korzystają polscy uczeni i już 


i oddać im sprawiedliwość należy: czynią to z mi- 
łością i energią, gotowi dopiąć swego celu, to jest 
wyjaśnić świetną przeszłość starej Polski. Wątpić 
więc trzeba, czy z pod ich ręki wyjdą na światło 
dzienne wszystkie dokumenta, dotyczące Rusi 
Chełmskiej, wśród których są n. p. edykta pol- 
skich magnatów, nazywające prawosławne cerkwie 
„synagogami,* ludzi praw.sławnych „poganami* 
albo „heretykami.* ; 


Kraków 14 maja. 


— X. biskup Pełesz na czele deputacyi ruskiej , 
złożonej z ośmiu osób, a udającej się do Najj. Pana, 
przejechał dzisiaj rano pociągiem pośpiesznym ze Liwo- 
wa do Wiednia, 

— Prezydent miasta Dr Szlachtowski wyje- 
chał dziś z Krakowa, a powróci w niedzielę. Prezy- 
denta zastępuje I wiceprezydent p. Friedlein. 

— Koncert w Kasynie wojskowem. Onegdaj od- 
był się w tutejszem kasynie wojskowem wieczór mu- 
zykalno-deklamacyjny na korzyść pogorzelców w Stry- 
ju i Lisku. Już samo powzięcie myśli urządzenia tej 
zabawy Świadczy wymownie o pięknem i szlachetnem 
poczuciu się wojskowości do podjęcia wspólnie z in- 
nemi stanami obowiązku niesienia pomocy współoby- 
watelom, dotkniętym tak srogiem nieszczęściem. To 


Wreszcie dodają — „tylko Czasi Pester Lloyd 
w Galicyi, lub też całkiem ignorować wypadki 


Jak w naszem położeniu conajmniej niewła- 
ściwem, a najczęściej szkodliwem bywa zapędzanie 


do Polaków. Ale jest jeszcze inne przysłowie ży- 
ciowe, przez Auglików utworzone, których nikt 
nie pomówi o niepraktyczność; brzmi ona: friend 


Kotzebuego przeważała znów tendencya fendalno- 


Czerkaskiego, a których wprowadzenie zostało 


w Wilnie i w Kijowie. „Śprzeciwili się temu Berg 


zaczęli wydawać „Źródło dziejów“ swej historyi 


tóż cały prawie tutejszy świat wyższy i wiele osób 
z mieszczaństwa pospieszyło do pięknej i obszernej 
sali kasyna wojskowego, aby wspólnie z jeneralicyą 
i licznymi oficerami wziąć udział w prawdziwej bie- 
siadzie muzykalnej, jaką im tutejsze orkiestry woj- 
skowe i amatorowie swą znakomitą grą i śpiewem 


zgotowali. 


doskonałem wykonaniem kilku pięknych ustępów 
z baletu Coppelia, Delibesa. Następnie odegrała ka- 


p. Arthola odśpiewała wzorowo z akompaniamentem 
orkiestry trudną i cudowną modlitwę z Wolnego 
Strzelca Wehera, — tudzież Robaud:ego aryę „Al 
la stella confidente.* Znana i powszechnie w grodzie 


wicie w duecie z altówką, na której grał kapelmistrz 
Hock, Rubinsteina sonatę (op. 49) i z akompaniamen- 


cenie dam, a wśród tych oklasków hr. Tarnowska i 
Pusłowska wręczyły księżnej Windischgrätz wspa- 
niałe bukiety, 

Dalszy ciąg zabawy wypełniły humorystyczne sce 
ny, odśpiewane wybornie z znakomitym talentem dra- 
matycznym przez p. nadporucznika Petri i por, Preschl. 


o przykrościach, na jakie ten stan jest narażony. 
(Duprez, Leiden eines Choristen), Następnie p. Preschl, 
przebrany jako pielgrzym, bawił publiczność okazy- 


sammler). Nareszcie w komicznym tercecie Genóe'go 
„Der neue Frack,“ poznaliśmy krawca przyszłości 
śpiewającego o fraku przyszłości na melodyę Wa- 
guerowskiej muzyki przyszłości. R 

Doskonała gra amatorów i doskonała muzyka or- 
kiestry pułku wprawiły całą publiczność w wyborny 
humor, a śmiechowi i oklaskom nie było końca. 

Koncert zakończony został Gounoda „Saltarellą,* 
wykonaną przez orkiestrę 13 pułku pod kierunkiem 
kap. Hocka. 

Oto przebieg zabawy, która wszystkim uczestnikom 
w bardzo miłej pozostanie pamięci. Dodać jeszcze 
winniśmy, że utrzymywanie porządku w sali przez 
młodych zastępców oficerów było wzorowe. 

— Wydalania z Prus znów przybierają większe 
rozmiary. Dziś przybyło familij 4, mężczyzn 4, ko- 
biet 2, dzieci 7. Do umieszczenia są: kowal, z żoną, 
bardzo zdolny, fabryczny i maszynowy, chcący przy- 
jąć obowiązki w większym skarbie; gorzelnik, żo- 
naty, z najlepszemi świadectwami, młody; gorzelnik, 
kawaler, również z najlepszemi świadectwami. Dziś 
przybyli Litwini, nie umiejący słowa po polsku, zo- 
staną wyprawieni do Truskawca. 

Dochody od 4 maja do 14: po 5 złr. pp. Stani- 
sław Majewski, Adam Kozłowski; 8 złr. przez Adm, 
N. Reformy; 9 złr. przez Adm. Czasu; 10 złr. p. 
8. W. Zakrzeński; 17 złr, hr. L. Tarnowska ze skła- 
dek. — Rozchody do 14 maja wynoszą 9572 złr. 
89 e. Do 15 maja przybyło 562 familij, tyluż męż- 
czyzn, 346 kobiet, 675 dzieci, razem 1583 osób. — 
Umieszczono familij 555, osób 1570, do umieszcze- 
nia familij 7, osób 13. Na utrzymaniu stałem komi- 
tetu dwoje staruszków, jeden staruszek, jeden kaleka 
z żoną. Ksaw. Konopka. 

— Oświetlenie gazowe. W rynku prowadzone są 
roboty względem zaprowadzenia oświetlenia gazowego 


zakładane są słupy żelazne, na których umieszczone 
zostaną latarnie. Latarnie te będą miały zupełnie 
nowe palniki podwójne, konsumujące na godzinę po 
250 litrów gazu, więc keżda latarnia razem 500 li- 
trów na godzinę, podczas gdy dawniej konsumowała 
każda taka latarnia tylko 160 litrów na godzinę. 
Rynek, śmiało powiedzieć można, będzie rzęsiście 
oświetlony, nietylko bowiem o tyle, jak wyżej wska- 
zano, silniejszą będzie siła światła, ale i latarń będzie 
w Rynku więcej o 20. Po rogach Rynku staną wspa- 
niałe kandelabry. Roboty, prowadzone z całem wy- 
tężeniem pod kierownictwem dyrektora Zakładu ga- 
e, p. Dąbrowskiego, ukończone będą na Zielone 
więta. 

— Krakowskie Towarzystwo wzajemnych ubez- 
pieczeń od ognia wypłaciło poszkodowanym przez 
pożar w Lisku a zabezpieczonym w tejże instytucyi 
w liczbie 120 stronom około 60.000 złr.. Likwidacyę 
szkód przeprowadzał na miejscu z uznania godnym 
pośpiechem p. inżynier Gebauer, likwidator Tow. 
wzaj. ubez. w przeciągu dwóch tygodni. Według 
opowiadania p „Gebauera, nędza w Lisku ma być bar- 
dzo wielka, a składki stosunkowo powolnie i w ma- 
łej ilości wpływają, Byłoby zatem do życzenia, ażeby 
osoby i komitety dobroczynne nie zapominały także 
o tem drugiem nieszczęsnem miasteczku, dotkniętej tak 
srogą katastrofą, N 

— Posiedzenie Koła nauczycieli szkół wyższych 
w Krakowie odbędzie się w niedzielę d. 16go maja 


to zdanie na przewrotnej teoryi, iż jedno pokole-|tyzm, jakie 


nie za drugie nie odpowiada zgoła i nie może 
przejmować zobowiązań swych poprzedników. 

Ta się objawia wadliwość jego założenia i wo- 
góle teorye Georges'a porywają zrazu pozorami 
szlachetności, zapałem dla sprawiedliwości, która 
rzekomo wszelkie chce naprawiać krzywdy. Ale 
bliższe zastanowienie wykazuje w każdem jego 
rozmowaniu słabą podstawę, fałszywy punkt wyj- 
ścia. I tak np. twierdzi on, że ziemia, podobnie 
jak woda i powietrze,są własnością ogółu, że do 
niej wszyscy mają prawo, a nie bierze w rachu- 
bę sumy potu i znoju, kapitału pracy i tradycyi, 
który wnikając przez kilka pokoleń w glebę, sta- 
nowi osobny, prawowity węzeł między gruatem a 
osadnikami, użyzniającemi rozumem czy pracą, 
pieniądzmi nakładowemi czy własnym znojem 0- 
dziedziczony po przodkach lub nabyty przed laty 
zagon. Coś z nich zostało w tym kawałku ziemi, 
chowającej prochy ojców, a na którym drobne 
wnuczęta igrają, aby z kolei przejąć spadek wła- 
sności i nieodłącznych od tego przywileju zobo- 
wiązań. Georges tych praw osobistych nie uznaje, 
głosząc paradoks ogólnego jakiegoś prawa do 
ziemi. 

Z innej strony zdumiewać może jego bezwzglę- 
dne zaufanie do państwa, zwłaszcza w dzisiejszym 
ustroju społecznym. Alboż sprawiedliwość tak da- 


~ lece przewodniczy obecnie rządom, aby na ślepo 
_. „oddać im w ręce nową siłę, całkowitem upaństwo- 


wieniem ziemi? Georges w tym środku widzi za- 
datek przyszłego złotego wieku, idealnej równości, 
wymarzonego braterstwa i swobody. A tymczasem 
czegóżby się raczej należało spodziewać, gdyby 
się jego teorye przyjęły, gdyby właściciele ziem- 
scy zostali hurtownie przekształceni w dzierżawców 
państwowych? Wzmocniłoby to oczywiście wszech- 
władzę państwa, skoro rząd miałby całą ludność 
rolniczą w ręku, możnością udzielania lub cofania 
koncesyj dzierżawnych. Co za tyrania i absolu- 


|rę odwrotną większego 


anowanie nad ugiętym gminem nie- 
wolników! Wolna wola, sumienie, zasady i zdania, 
wszystko zostałoby naraz spętane, materyalną zale- 
żnością. Oczywiście rząd miałby nadzorców, obie- 
gających rolne parcele ziemi, włódarzy, zdających 
dowolnie sprawę z stanu i zarządu | ops 
majątku. Widzimy ztąd, jakie wyrodziłoby się na 
tem pola przekupstwo, jakie otworzyły drogi uci- 
skowi materyalnema i moralnemu, jakie nowe, 
potworniejsze krzywdy, kąkolem zarastałyby mnie- 
mane dobre żniwo teoryj Georges'a. Ale nie tu 
miejsce je zbijać i krytykować, gdy raczej chcemy 
tylko wskazać nowy kierunek, dać poznać nową 
| nowego apostoła socyalizmu. Wyjątkowo 
w tych prądach nowoczesnych Georges nie zapiera 
się pierwiastku chrześciańskiego, nie wyrzeka po- 
mocy religii. Atoli znów z fałszywego wychodzi 
punktu widzenia: w wierze, w uczuciach religij- 
nych upatruje przedewszystkiem uszczęśliwienie 
ludzkości, rozszerzenie doczesnej pomyślności i 
ziemskiego szczęścia, kiedy celem właściwym 
chrześciaństwa jest raczej przygotowanie dusz 
ku wieczystej szczęśliwości zapomocą udzielanych 
dźwigni, ukrzepienia i zachęty do pogodzenia się 
z losem, wśród prób doczesnej pielgrzymki. Boski 
Założyciel chrześciaństwa nigdy nie zamierzył siłą 
zatrzeć i przemienić nierówne stosunki ludzkości; 
miłością tylko i miłosierdziem skłonić chciał ku 
sobie wzajemnie serca możnych i maluczkich, ubo- 
gich i bogatych. Ztąd zasadnicza różnica ewan- 
gielicznych zasad z teoryami marzycieli, chcących 
gwałtem odnowić postać ziemi, a siłą zrównać 
wiecznie odradzające się z natury rzeczy różnice 
stanu i powodzenia. 

Ale jakkolwiek łatwo domacać się słabych stron 
utopij p. Georges, trudno nie brać w rachubę sze- 
rzącego się wpływu jego teoryj. Wpływ ten do 
tego doszedł już stopnia, iż wartość ziemi w Sta- 
nach Zjednoczonych podnosi się lub opada w mia- 
lub mniejszego pokupu 


k książkę: Poverty and Progress. Upaństwowie- 
nie ziemi jest już hasłem, któremu odpowiadają 
tysiączni fanatycy idei p. Georges'a. Wiadomo zaś, 
iż wszelkie reformy i przewroty spółeczne zwykle 
garstka przywódzców przeprowadza, porywając za 
sobą ślepy motłoch, bezwiednie, jak owce wska- 
kujące w płonący budynek, bo jedna się doń eo: 
fnęła, idący tam, gdzie go prowadzą lub wołają. 
Każda nowa idea mięwa swój sztab główny apo- 
stołów. Sztab p. Georges'a nie dorównał wpraw- 
[dzie jeszcze zastępom socyalistów, dążących do 
anarchii pure et simple. Jeśli Most ma do 50,000 
podkomendnych w Ameryce, umiarkowany socya- 
lizm p. Georges conajmniej się już dolicza 25,000 
sojuszników. Pierwszych oznaczają mianem czer- 
wonych, drudzy niebieską barwą ucharakteryzo- 
wani. Cel mniej więcej jednaki, z rdzenną różni- 
cą dróg i haseł. Pierwsi chcą niszczyć i burzyć, 
drudzy stopniowo podatkiem i ustawami przek- 
gztałcić dawny ustrój społeczny. Dokonawszy za- 
mierzonego dzieła, wypadnie podział ziemi uregu- 
lować. Komuż się jej zarząd i własność powie- 
rzy? Kollektywiści z p. Georges na czele wołają, 
że państwu; anarchiści pod wodzą Mosta prote- 
stują, że nie państwu, lecz gminie rolniczej. Cała 
kwestya w tem, czy te dwie siły się połączą, aby 
ostatecznie wspólnie bój stoczyć i zamiar swój prze- 
prowadzić, „czyli też rozchodząc się coraz dalej, 
pio oslabią 1 nie zniweczą wzajemnie swego dzia: 
ania. 

„Niezaspokojony szalonem powodzeniem swej 
książki, Georges niebawem puścił w świat drugą, 
obrabiającą nowoczesne zagadnienia zawsze w tym 
samym kierunku. Sam zaś, pragnąc i żywem sło- 
wem upowszechnić swe teorye, udał się do Anglii, 
aby w znaczniejszych miastach wymownemi kon- 
ferencyami zyskiwać sobie sprzymierzeńców. Sło- 
wa jego nie padły na opokę: tysiące słuchaczy 
cisnęło się do jego katedry, powstały związki ro- 
bocze, federacye demokratyczne; 


Koncert rozpoczęła znana orkiestra 13 pułku pie- 
choty pod osobistym kierunkiem kapelmistrza Hocka 


pitanowa Stix wybornie poloneza As dur Chopina, a 
naszym poważana księżna Windischgrätz wykonała 
N.|po mistrzowsku dwa kawałki na fortepianie, miano- 
Wremia z powedu broszury Russie-Pologne, która 


wyszła niedawno w Paryżu, pisze: „Point de ré- 


veries stało się przysłowiem politycznem, które|tem orkiestry tańce węgierskie Brahmsa. Publiczność 


hucznemi oklaski zawdzięczyła szlachetne to poświę- 


Najprzód p. Petri, przebrany jako chórzysta, śpiewał 


waniem swoich pamiątek (Maxstadt, der Raritäten- 


z całym pośpiechem. Teraz właśnie obok chodników 


ważne, jak np. Hurel Mallock'a, dodawały tylko 


b. r. o godzinie 10/, przed południem. — Porządek 
dzienny: 1) Sprawozdanie Wydziału i komitetu go- 
spodarczego. 2) St. Siedlecki: „O niektórych kon- 
sekwencyach ewolucyonizmu jako teoryi filozoficznej, 
3) Wnioski członków. ; 

Dr German. St. Siedlecki. © 

— Próba walca parowego, będącego własnością 
gminy, odbyła się wczoraj na ulicy Zwierzynieckiej, 
ogrzniczyła się wszakże tylko do poznania szczegó- 
łowego budowy machiny. Próba roboty walca odbę- 
dzie się w poniedziałek o godzinie 9ej rano. 

— Park krakowski. W parku krakowskim odbę- 
dzie się jutro koncert muzyki wojskowej 56 pułku. 
Pierwszy koncert odbył się już we środę, a zebrali 
się nań liczni słuchacze. Park, który miał zeszłego 
roku wielkie powodzenie, został w tym roku dlą wy- 
gody publiczności i pod estetycznym względem znacz- 
nie ulepszony i upiększony, a właściciele wytężają 
wciąż wszystkie swoje usiłowania w tym kierunku. 
Zapowiedzianą, też już została 'w Parka oryginalna 
zabawa, mianowicie loterya dla dzieci na rzecz po- 
gorzelców, o której bliższe szczegóły podaliśmy 
wczoraj. 

— P. Korwin Piotrowski, artysta-skrzypek, który 
dał się przed parą dniami słyszeć w Kasynie Po- 
wszechnem i jednogłośne pozyskał uznanie, zamierza 
dać w d. 23 b. m. (w niedzielę) w sali redutowej 


chodu przeznacza na pogorzelców w Stryju. 

—- Komisya lekcyjna Towarzystwa bratniej po- 
mocy uczniów Uniw. Jagiell. zawiadamia szan. rodzi- 
ców i opiekunów, że jak lat ubiegłych tak i obecnie 
poleca akademików na instruktorów i nauczycieli do- 
mowych, ręcząc za ich sumienną i gorliwą pracę. 
Zgłoszenia przyjmuje podpisany codziennie po połu- 
dniu między 3—4 godziną. 

Józef St. Tobiczyk, 
ul. Grodzka Nr. 29 III piętro, 

— Order. Inżynier galicyjskiego Wydziału krajo- 
wego, Leon Syroczyński, otrzymał przyzwolenie na 
przyjęcie i noszenie krzyża kawalerskiego belgijskiego 
orderu Leopolda. 

— Za duszę 8. p. Karola Zręckiego Klobassy, 
zmarłego d. 7 lutego 1886 r. w Krakowie, odprawi 
klasztor OO. Reformatów w Bieczu, jako za swego 


dzinie 10ej zrana, na które familią zmarłego i jego 
przyjaciół zaprasza, 

— 0 koloniach rolniczych dla izraelitów w Galicyi 
piszą ze Lwowa do Kuryera Warszawskiego: To- 
warzystwo „Alliance israćlite,* rozporządzające kolo- 
salnemi funduszami, a mające na celu wspieranie ży- 
dów, zwróciło obecnie swoją uwagę właśnie na wielki 
napływ do Galicyi izraelitów, niemogących znaleść 
właściwego zajęcia i stać się użytecznymi obywate- 
lami kraju. Na ten cel „Alliance“ przeznacza fundusz, 
składający się z dwóch milionów złr., którego zało- 
życielem jest bar. Hirsch, mieszkający w Paryżu i 
kilku bankierów wiedeńskich i francuskich. Za po- 
mocą tego funduszu zamierza stowarzyszenie założyć 
w Galicyi „kolonie rolnicze żydowskie.* W tym celu 
wiedeńska filia „Alliance israćlite* wysłała do Gali- 
cyi sekretarza Friedlandera, który rozpoczął już we 
Lwowie swoją działalność. Komitet złożony z Dra 
Zuckra, Dra Silbersteina, Maurycego Diamanda, Sa. 
lomona Zubera, Dawida Rappaporta, Wieselberga, Dra 
Mehrera, Dra Rosnera i M. Nirnsteina, werbuje do 
tych kolonij młodzież żydowską z całej Galicyi, którą 
następnie partyami rozsyła do rozmaitych właścicieli 
dóbr ziemskich, gdzie mają się uczyć uprawiać zie 
mię. Praktyka taka ma trwać trzy lata. Towarzystwo 
daje każdemu z wysłanych umundurowanie, składające 
się z guni chłopskiej, ubrania świątecznego, ubrania 
do pracy, bieliznę, czapkę chłopską i przybory tua- 
letowe, n. p. szczotkę, mydło itd. Gdyby wysłany 
chłopiec nie chciał pracować, w takim razie ubranie 
to musi zwrócić, zresztą za to ręczy jego ojciec lub 
opiekun. Aby jednak chłopców tych prócz w rolnie 
ctwie i w innym kierunku wykształcić, będą wysy- 
łani kosztem „Alliance“ wędrowni nauczyciele, którzy 
w dnie sobotnie udzielać będą lekcyj czytania, pisa- 
nia i przedmiotów wchodzących w zakres agronomii. 
Jeżeli chłopiec po skończeniu trzech lat praktyki, 
okaże chęć do pracy i należyte uzdolnienie do pro- 
wadzenia samoistnego gospodarstwa wiejskiego, w ta- 
kim razie otrzyma od stowarzyszenia gospodarstwo 
składające się z chałupy, dwóch morgów gruntu, ży- 
wego inwentarza, nadto 200 złr. gotówką, a to na 
zas:ew. Natomiast w ten sposób osadzony na roli bę- 
dzie obowiązany, w miarę jak będzie zarabiał, spła- 
cać ratami zaciągnięty dług u Towarzystwa. Dotych- 
czas zgłosiło się kandydatów około 2000, a jak z przed- 
łożonych rodowodów przekonać się można, są to prze- 
ważnie belferzy zatrudnieni w chajderach, subjekci i 
synowie biednych rodziców, niczem się nie zajmujący, 
pozostający na utrzymaniu rodziców. Rękodzielnicy są 
stanowczo wykluczeni. Dodać tu muszę, że cała mani- 
pulacya, t. j. asenterunek, prowadzenie ksiąg itd., od- 
bywa się w języku polskim, a najgłówniejszym ce- 


poranek muzykalny, z którego połowę czystego do- 


syndyka, nabożeństwo żałobne d. 18 maja b. r. o go- 


lem stowarzyszenia jest, aby żydzi wysłani nie dzia- 
łali przeciw narodowości polskiej i aby żyli w jak 
największej zgodzie z naszym ludem. Dotychczas zgło- 
siło się już kilkudziesięciu obywateli, którzy oświad- 
czyli gotowość przyjęcia kolonistów i dania im utrzy- 
mania przez przeciąg trzech lat. Stowarzyszenie „Alli- 
ance* zamierza rokrocznie wysyłać po 400 chłopców, 
a spółeczeństwo nasze pozbędzie się w ten sposób 
istnych parjasów, którzy byli tylko ciężarem jego i 
plagą. Pobór we Lwowie już się skończył, a wezo- 
raj wyjechał Dr Friedliinder do Stanisławowa, a ztąd 
do Czerniowiec, Tarnopola, Rzeszowa, Tarnowa, Kra- 
kowa itd. W razie otrzymania bliższych szczegółów, 
nie omieszkam wam natychmiast donieść. 

— Miasto Berno wygrało proces spadkowy w spra- 
wie fundacyi Walentego Falkensteina, wynoszącej 
780,000 złr. 

— Karlsbad 13 maja. Pojutrze zostanie otwartym 
w sposób uroczysty nowy teatr miejski. © - 

— Tajemnicza przesyłka. W tych dniach jeden 
z rejentów warszawskich otrzymał wielki pakiet, 
w którym po otwarciu znaleziono dużą opieczętowaną 
kopertę, 25 rubli gotówką i lst następującej treści : 
„Przesyłam na ręce pańskie mój depozyt, który racz 
zachować do dnia 5 maja 1889 r. W dniu tym do- 
piero pozwalam kopertę otworzyć i ściśle zastósować 
Bię do wyrażonej tam woli. Wszelkie papiery, znaj- 
dujące się w kopercie, są w kompletnym porządku 
i kwestyi żadnej podlegać nie mogą, gotowiżna zaś 
złożoną jest w pewnych rękąch, o czem w kopercie 
znajdą się wiadomości i dowody. Kto jestem, obecnie 
nie chcę, ażeby wiedziano, wewnątrz znajduje się 
również mój podpis odpowiednio poświadczony. 25 
rubli załączam na koszta przechowania.* Akt został 
przez notaryusze zachowany i tajemnica wyjaśni się 
dopiero za lat trzy. 

— Bukiet ślubny stał się w tych dniach w Paryżu 
powodem zerwania małżeństwa między Blanką Bor- 
lot, córką kupca, a urzędnikiem p. Marrat. Zapro- 
szeni goście zebrani już byli na gody weselne, gdy 
wszedł pan młody i przystapiwszy de narzeczonej, 
ofiarował jej bukiet z białych kamelij. Panna młoda 
spojrzawszy na kwiecisty podarunek, rzuciła go w kąt, 
wołając z oburzeniem: „Nie poślubię pana, gdyż 
jesteś skąpcem; ten bukiet kosztował najwyżej 10 
franków. Taki prezent daje się chórzystce, ale nie 
narzeczonej!.* Próżnemi były wszelkie zapewnienia 
pana młodego, że bukiet jest drogi, lecz tylko nie- 
zręcznie uwinięty, próżnemi perswazye rodziny, panna 
młoda zamknęła się swoim pokoju, zkąd wyszła po 
10-ciu minutach w zwykłej sukni domowej i z uśmie- 
chem zapraszała gości, aby zechcieli spożyć przygo- 
towany obiad. 

— Adelina Patti powróciła do Paryża z podróży 
artystycznej po Hiszpanii i Portugalii. Podróż ta, 
trwająca 4 miesiące, przyniosła śpiewaczce 1.098,000 
franków. Na każdy występ divy przypada po 35,423 
fr. Sama Patti wzięła tylko 310,500 fr., a impresario 
Pollini zgarnął 283,400 fr. Reszta odpada na koszta. 

— Pielgrzymka. Na 9 sierpnia została zapowie 
dzianą pielgrzymka do Lourdes, w której weżmie 
udział wielu duchownych i członków austryackiej ary- 
stokracyi. Pielgrzymka potrwa dwa tygodnie. 


Repertuar teatru krakowskiego. 


W sobotę 15gu: Pani Doktor, komedya w 3 
aktach pp. Ferrier i Bocage; po raz pierwszy. 

W niedzielę 16go: Intryga i miłość, tragedya 
w 5 aktach, Fr. Schillera, tłómaczenie M. B. Trzeci 
gościnny występ Felicyi Stachowicz. 


— D. 13go maja trochę pochmurno; term. cd 9'1 
doszedł do 24'2 ©. Barometr nisko; o godzinie 7ej 
rano d. 14go stan jego był 7300 millim., termom. 
15:8 C. — Wiatr południowy. 

— W sobotę d. 15go maja: $. Zofii i 3 jej córek. 


Wiadomości artystyczne, literackie 
i naukowe. 


W Muzeum techniczno-przemysłowem odbędzie się 
w sobotę d. 15go maja od godziny 12— 1 publiczny 
wykład Dra Maksymiliana Nowickiego, prof. Uniw. 
Jagiell.: „O gospodarstwie stawowem.* 


Projekt pomnika Mickiewicza p. P. 
Welońskiego, wystawiony od dnia dzisiejs:e- 
go w Muzeum Narodowem jest wykonany w skali 
Yio. Figura samego wieszcza jest ta sama co na 
projekcie drugiego konkursu tegoż artysty. Postać 
młodzieńcza Mickiewicza całym ciężarem wsparta 
na prawej nodze, trzyma poniżej piersi cbu ramio- 
nami sute fałdy płaszcza. 

Podstawa jest zupełnie nowa i oryginalna. Na 
szerokiej platformie o trzech stopniach większych 
i dwóch pomniejszych wznosi się cokół kwadra- 
towy, zdobny trzema niszami półkolistemi, w któ- 
rych pomieszczone mają być płaskorzeźby z poe- 


rozgłosu i znaczenia apostolstwu Georges'a. Jak 
dalece się jego idee na angielskim przyjęły 
grancie, dowodzi najlepiej ruch, panujący wśród 
socyalizmu agraryjnego, wnioski i manifesta do- 
magające się koniecznie upaństwowienia ziemi. 

Jeden z nich otwarcie wypowiada, że tylko ta 
jedna droga sprawiedliwości pozostaje rządowi. 
Trzydzieści tylko tysięcy osób posiada grunt an- 
gielski, z upośledzeniem trzydziestu milionów mie- 
szkańców tej ziemi. Unarodowienie ziemi the na- 
tionalisation of Land jedyną drogą wyjścia z tak 
anormalnych i krzywdzących stosunków. 

Teorya Georgesa wytworzyła już całą szkołę 
pisarzy, a bodaj i polityków. Nie bez zdamienia 
znaleźliśmy w jego pismach pierwowzór hasła, 
wstrząsającego dziś Europą aż w jej najdawniej- 
szych posadach: że siła jest prawem. Ustala 
nas to w mniemaniu, iż srogie i bezwzględne 
środki, dzisiaj przeciw polonizmowi wymierzone 
w Księstwie Poznańskiem, można do pewnego 
stopnia nawiązać ze społecznemi teoryami p. Geor- 
esa. 

s Dziwnym zaiste jest fenomenem, iż praktyczna 
polityka krwi i żelaza pruskiego męża stanu szu- 
ka natchoień i wskazówek w teoryach dwóch uto- 
pistów: w ponurej filozofii Hartmanna i w rzeko- 
mo filantropijnej socyologii Georgesa. Dziś tylko 
własną widzimy i czujemy krzywdę. Ale co bę- 
dzie, co się stanie, jeśli teorye na naszych do- 
świadczone karkach, przyjmą się I upowszechnią 
w świecie? Zaiste grozą przejmuje samoż to przy- 
puszczenie, a cezaryzm pogański wyda się poto- 
mności dziecinną igraszką wobec omnipotencyi 
państwa nowożytnego, owego smoka, którego pa- 
szeza wiecznie głodna, tyle już pożarła w oczach 
naszych, a dziś na resztę roztwiera gardzielę. 

W każdym razie straszne się w świecie całym 
gotują przełomy. Ruchy robotnicze w Anglii, Bel- 


krytyki tak po-|gii, Francyi, Ameryce są tylko ostrzeliwaniem wa- 


rowni dawnego spółeczuego ustroju. Widoczne od- 
chrześcijanienie ludzkości prostuje ścieżki, nie jak 
ongi Ewangelii pokoju, ale nauce i epoce ciemnej 
i krwawej, którą nie od dziś ostrzegające zapo- 
wiadają głosy. Nieposądzony o stronność dla chrze- 
ścijańskiej nauki, Edgar Quinet, pisze na jednem 
miejscu, iż chrześcijaństwo po raz pierwszy dało 
pojedynczemu człowiekowi poczucie swej moralnej 
wartości, i stało się poniekąd protestacyą uciśnio- 
nych jednostek przeciw tyranii państwa. Dzisiaj 
ponownie, wraz z odchrześcijanieniem świata, gi- 
nie znaczenie jednostek, pochłoniętych samowładzą 
państwa. 

Wszędzie się znaczy ów poniżający kierunek, 
ale jeśli gdzie spodziewać się trzeba strasznych 
onego następstw, to zaiste w Niemczech. Nie my- 
lił się pono Heine, pisząc przed cztórdziestu laty: 
że „chrześcijaństwo tylko do pewnego stopnia zła- 
godziło pierwotną dzikość Germanów, ale wyple- 
nić jej nie zdołało. Gdyby zaś kiedykolwiek krzyż, 
ów talizman zaklęty, który oną dzikość spętać do 
czasu potrafił, miał się skruszyć, naonczas zbudzi 
się nanowo przyrodzone tego plemienia barbarzyń- 
stwo. Wtedy dawne wojownicze bóstwa powstaną 
ze swych bajecznych grobowców, otrą z powiek 
kurzawę wieków, a stary Thor podniesie swój 
młot olbrzymi, aby rozwalać gotyckie świątynie.“ 

Czy nie przedwstępne idącej burzy dziś słyszy- 
my grzmoty? W miejsce zapoznanego Boga, fał- 
szywe podnoszą się bogi, aby wszystko niszczyć 
1 wszystko zgnieść siłą nienawiści. Straszne skutki 
przejdą zaiste oczekiwanie, a nawet zamiary siew- 
ców, którzy w zaślepieniu utopij własnych lub 
naiwnej nieświadomości teoretykom właściwej — 
rzucają niebacznie na niwę ludzkości ziarna, doj- 
rzewającego w krwawe żniwo zasiewu. 

F. 
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nych słącyj buhajów dla włościan. Zawiadamiając| Wiedeń 14 maja. Do Tagblattu donoszą 
o tem szan. Rady i pp. Delegatów Towarzystwa |z Bukaresztu: Delegowani austryaccy opuścili dziś 
gosp. prosimy o rozpowszechnienie tej wiadomości | Bukareszt. FEwentualność ponownego nawiązania 
pomiędzy tamtejszymi właścicielami obór, z we- jrokowań jest zupełnie wykluczoną. Autonomiczna 
zwaniem, aby się zgłosili do Komitetu Towarzy- | taryfa rumuńska wejdzie w życie z dniem 1 czerwca. 
stwa gospod., jeżeli życzą sobie korzystać z po-|Nie postawiono żadnego wniosku co do prowizo- 
wyższego postanowienia pod znanemi ogłoszone-|rycznego przedłużenia istniejącego traktatu. 
mi swego czasu warunkami. Wiedeń 14 maja. Do N. fr. Presse donoszą 

IV. Zawiadamiamy nakoniec, że w roku bieżą |z Faldy: Zgromadzeni w Trewirze biskupi posta- 
cym odbędzie się równocześnie ztargiem zbożowym |nowili po najbliższej konferencyi w Fuldzie po- 
w miesiącu września targ na bydło rozpłodowe, |czynić odpowiednie kroki, aby rząd zezwolił na 
urządzony staraniem Komitetu Towarzystwa gosp. ponowne powołanie niektórych członków zakonu. 
galic, dla ułatwienia hodowcom i właścicielom 
obór korzystnej sprzedaży, którym to celem po- 
stanowił Komitet Towarzystwa gosp., kupującym 
sztuki wyborowe, bądź to do obór zarodowych 
pół krwi, bądź na subwencyonowane stacye bu- 
hajów przyznawać opust od ceny zakupna z fun- 
duszn subwencyjnego, o ile przeznaczona na to 
pozostałość kasowa roku ubiegłego wystarczy. 

Program zawierający warunki urządzenia targu, 
wraz z bliższemi szczegółami co do wzmianko- 
wanego opustu, będzie ogłoszony swego czasu 
osobno. 

Z Komitetu c.k. Towarzystwa gosp. galicyjskiego. 
Od Administracyi „Czasu.“ 

Na pogorzelców Stryja złożyli: F. S. 3 złr., 
hr. Głębocka 25 złr., p. Mańkowski 200 złr, od 
oficyalistów państwa Zatorskiego 9 złr., Czytelnia 
polska w Biały od swych członków 35 złr. 65 et., 
X. M. Królikówski w Ślemieniu 1 złr. 

Na pogorzelców Liska złożyli: F. S. 2 złr. 
p. Mańkowski 100 złr., Czytelnia polska w Biały 
od swych Członków składkę 38 złr. 65 ct., X. Kró- 
likowski w Ślemienia 1 złr. 

Na wygnańców z Prus X. Królikowski w Śle- 
mieniu 2 złr. 
O ZA 

Artykuły w dziale „Wadesłane* nie pocho 
izą od Redakcyi. 

NADESŁANE. (909) 

(Należy być zawsze ostrożnym). Wszystkie 080 
by cierpiące na zgęszczoną krew, a wskutek tego 
na wyrzuty skórne, napływ krwi do głowy i pier- 
si, hemoroidy i t. p., powinny wiosenną kuracyą 
czyszczącą, która tylko kilka centów dziennie ko- 
sztnje, zachować swoje ciało czerstwo i zdrowo. 
Należy wziąć do tego najlepszy środek, pigułki 
szwajcarskie aptekarza R. Brandta, do nabycia 
pudełko po 70 centów w aptekach, w Krakowie 
w aptece W. Redyka. 


= NADESŁANE. (1108-2-4) 


Franzensbad. 
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Kiedy naród w rozbiciu, bez kadr państwa, sta- | głównie skutkiem bardzo szezęśliwej obsady ról, 
łych instytucyj, pokolenie rozwiane na wsze strony | ale przyczyniło się widocznie do tego jeszcze ży- 
prądem wypadków i chaosem idei, spółeczność czliwe współubieganie się wszystkich „sił teatral 
rozbijana w atomy — wtedy głównym materya-| nych, aby wytworzyć całość, harmonijnie zlaną, 
łem do historyi staje się biografia. Nabiera ona|z grą pełną stosownej werwy swego sympatycz- 
tóż u nas większej, niż gdziekolwiek wagi. Wy-| nego gościa. 
bujałość indywidnalizmu oddawna cechowała na- Rola Wandy przypadła tak wybornie do wła- 
turę polską — cóż dopiero, kiedy nie ujęte w ża-|ściwości talentu p. Felicyi Stachowicz, że artystka 
dne karby ustalonego porządku i instytucyj gene-|znałazła w niej sposobność nwydatnienia ich zna- 
racye porozbiorowe za młodu konspirując, walcząc | komicie. ZE 
w powstaniach, na emigracyi rozpraszały się po] Pan Janowski umiał być i zgrabnie grzecznym 
różnych ścieżkach strasznego błędnika uczuć iļi wyleczyć się przyzwoicie z tej mieładnej wady. 
idei. Aby to wszystko rozwikłać i w całość zło-| Pan Rieger był dzielnym kapitanem obozowego 
żyć — trzeba najpierw poznać zbliska poszcze-|krojn, który w zwyczajnych stosunkach życia zna 
gólne osobistości. Psychologiczne tylko studyum, |tylko rygor wojskowy. 
osobiste wyznania w pamiętnikach lab listach da] Wieczna czułość starej panny znalazła wyborną 
nam zrozumieć dziwne koleje, dziwniejsze niekie-|interpretatorkę w pani Wolskiej, a panna Woj- 
dy sprzeczności — dlaczego mianowicie z wspól-|nowska uwydatniła znów bardzo dobrze w swój 
nych wychodząc pobudek i wspólnem wiedzeni|rodzajowy sposób, ` charakter niemłodej wdowy, 
uczuciem ludzie ci rozchodzą się i dzielą się na|pełnej cichych pretensyj na przyszłość. 
przeciwne drogi i obozy? Na emigracyi zwłaszcza|  Dostrajała się też do tego stosownie gra reszty 
objaw ten szczególnie się uwydatnia, gdy zesta-|aktorów, aż do sług i owego forysica, którego 
wimy razem wyznawców demokratycznych zasad|psotna Honorcia umiała tak zręcznie łakociami 
z ich oponentami — mistyków z niedowiarkami, | uwodzić. Z fotelu. 
którzy choć zacięte z sobą wiedli walki, równali i 
się w bezgranicznej miłości utraconego kraju, 
wszelako oczywiście nie bez wyjątków. 

Ludwik Nabielak należał do tych właśnie naj- 
szezerszych w swym patryotyzmie postaci, choć 
pojmował często patryotyzm błędnie, choć zapę- 
dzał się w chorobliwe skrajności. I jako charakter 
i jako talent stanowi on typ zajmujący a dodatni. 
Zasługiwał zaś tem bardziej na obszerniejsze sta- 
dyum biograficzne, że życie miał bardzo zapełnio- 
ne, czynne, wpływowe. Urodzony w Głogowie 
w Rzeszowskim, na uniwersytecie lwowskim należał 
do tego grona, które przed 1830r. naznaczyło się 
obndzeniem narodowem i nowym prądem litera- 
ckim. Jako dziennikarz występuje przed powsta- 
niem w Warszawie. W związkach tajnych zapa- 
leniec — staje na czele owych młodzieńców, co 
poszli na Belweder i losy narodu rzucili na kartę. 
Owszem przewodził im — to tóż nader zajmujące 
i nowe są tu szczegóły o nocy listopadowej. 

Nie ugrzązł atoli Nabielak w klubach i Honorat- 
kach, ale poszedł na pole bitwy — został adjn- 
tantem Skrzyneckiego i wyszedł z rangą majora. 
W emigracyi wśród półwiekowej walki z niedo- 
statkiem, wśród politycznych sporów, ma czas na 
prace literackie, zbiera materyały do historyi Kon- 
federacyi Barskiej, pisze wiele rozpraw z dziedzi- 
ny literatury i historyi. Wyznaje zasady demokra- 
tyczne, wpada w Towianizm i staje się mistrza 
Nathanielem. Etyczna atoli jego wartość niezmie- 
niona jedna mu szacunek i sympatyą u współwy 
znawców i przeciwników. 

ycie takiego człowieka jakżeż to bogaty ma- 
teryał do osobnego studyum! 

Autor monografii obrał najwłaściwszą metodę, 
którą dziś nazywają przedmiotową, ustawia fakta 
i maluje tę postać jej własnem opowiadaniem. 
Ustępy z pamiętników i obfita korespondencya 
przenosi nas w owe czasy i dozwala wniknąć 
w stosunki wielu współczesnych osobistości. Mamy 
tu listy Augusta Bielowskiego, Bohdana Zaleskie- 
go — rozmowy z Mickiewiczem — spotkanie z To- 
wiańskim — polemikę z Mochnackim — zgoła 
wchodzimy na nowo w ten Świat nieco burzliwy, 
ale podniosły — w tę atmosferę boleści, tęsknoty, 
prac, niepokojów, szermierek. Przywięzujemy się 
do postaci Nabielaka, choć bolejemy nad zbocze- 
niami — i marnieniem się najszlachetniejszych la- 
dzi w tych anormalnych warunkach. Książka p. 
Zawadzkiego ma nietylko wartość sumiennej bio- 
grafii, ale ważnego przyczynku do historyi lite- 
rackiej i politycznej czasów emigracyjnych. 

L. 


sma 


matów Mickiewicza. Narożniki według woli mogą 

być ozdobione festonami lub o gładkich pilastrach. 

Powyżej Wznosi się właściwy postument czworo- 

boczny, zwężający się ku górze, ponad jego gór- 

nym gzymsem, © pięknym profilu, wznosi się je. 

szcze jedna kostka, także zwężająca się ku górze, 

| z ściętemi narożnikami, na której stoi postać wie- 
szcza. 

Z frontu monumentu na cokóle siedzi wsparta 

o podstawę postać „Matki Polki,“ wskazująca 

dziecięciu na wieszcza. Obok niej pióro i tarcza. 

| Z tylnej strony stoi Wajdelota oparty na arfie. 

Z boku prawego geniusz poezyi z wieńcem i lirą 

Wznosi się w przestworach rozwartemi skrzy- 

dły, z których jedne sięga aż do stóp Mickiewicza. 

Po lewej stronie, o wiele niżej, umieszczona po- 

sa stojąca Wisły w objęciach siedzącego Nie- 

„Figura Mickiewicza wykończona nader staran- 

nie; inne poboczne więcej szkieowo traktowane. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 14go maja. (Z Izby deputowanych). 
Rząd przedkłada na rok 1886 preli'ninarze sum, 
które mają być użyte z funduszu melioracyjnego. 

Izba uchwaliła na wniosek Kronawettera nznać 
obrady w sprawie ugody z Węgrami za jawne, 
przystąpiła do wyborów uzupełniających do ko- 
misyj, i uchwaliła bez dyskusyi zezwolić na wy- 
toczenie śledztwa sądowego przeciw Szupukowi 
(z powodu obrazy honoru). 

Następnie rozpoczęła się dyskusya szczegółowa 
nad ustawą o odpisaniu podatku gruntowego. 

Serajewo 14 maja. Arcyks. Albrecht przy- 
był wczoraj do Mostaru, gdzie go tłamy ludności 
z zapałem witały. Wiele deputacyj i wyżsi urzę- 
dnicy w Mostarze oczekiwali Arcyksięcia przy bra- 
mie tryumfalnej, zbudowanej przy wjeżdzie do mia- 
sta, a następnie odprowadzili dostojnego gościa do 
bogato przyozdobionego miasta. 

Monachium 14 maja. Neuest. Nachr. piszą, 
że doniesienia dzienników o zmianie w minister- 
stwie i o ponownem wstąpieniu radcy ministeryal- 
nego Zieglera jako sekretarza gabinetu, są bez- 
zasadne. 

Madryt 14 maja. Gwałtowny cyklon zburzył 
wiele domów i zwalił wieżę kościoła św. Hiero- 
nima. Utrzymują, że 50 ludzi zostało wskutek tego 
zabitych, a około 400 rannych. Tysiąc drzew zo- 
stało wyrwanych z korzeniami. Najgwałtowniej 
srożył się cyklon w okolicy. 

Londyn 14 maja. W Izbie niższej zaprzeczył 
Bannermann twierdzeniu, jakoby Wolseley w mo- 
wie swojej powoływał się na zaburzenia w Ulster. 

W dalszym ciągu dyskusyi nad irlandzkim bi- 
lem administracyjnym broni Bannermann tego bilu, 
oświadczając, że rząd przed dyskusyą szczegóło- 
wą zastanowi się nad wszelkiemi możliwemi pro- 
pozycyami, ale że zdecydował się stanowczo za- 
proponować poprawkę w tym kierunku, iż w ra- 
zie ewentualnego podwyższenia podatków repre- 
zentanci irlandzcy mają być powołani do parla- 
mentu angielskiego. 

Londyn 14 maja. Daily News dowiaduje się, 
że wczorajsza mowa Bannermanna nie zachwiała 
decyzyi Chamberlaina i jego towarzyszy, którzy 
postanowili głosować przeciw drugiemu czytaniu 
bila o Home-rule. 

pas pae odroczyła dalszy ciąg dyskusyi do 

y poniedziałku. 
Telegramy : Londyn 14 maja. Podług depesz z Ulster, 
Wiedeń 14 maja (pryw.). Do Wiener Alg.|szerzy się w całej prowineyi spisek, który ma na 
Ztg donoszą z Paryża: Hr. Mouy, poseł francuski | celu postaranie się o karabiny i militarne wyćwi- 
on * ma być przez inną osobistość zastą- czenie lojalistów, aby zaprowadzenia Home-rule 
ś wić z 1 

Ateny 14 maja. Hr. Mony wyjechał już z Aten. CE SPEAR 

Wiedeń 14 maja (pryw.). Do Wien. Allg. Ztg 
donoszą z Londynu: Mocarstwa zamierzają wy- 
znaczyć międzynarodową komisyę , któraby miała 
za zadanie kontrolować przebieg demobilizacyi 
w Grecyi. 

Ateny ]4 maja. Biuro Reutera donosi: Dekret 
królewski powołuje Izbę na przyszłą środę. Rząd 
grecki rokuje z poselstwem angielskiem, aby u- 
łatwić przybycie deputowanych greckich, zamie- 
szkałych na wyspach, do Aten. Komendanci wojsk, 
idących do granicy, otrzymali rozkaz, aby wstrzy- 
mali dalszy pochód wojsk. 

Petersburg 14 maja. Do Prawitelst. Wiest. 
donoszą z Canei, że przed wybuchem powstania 
na Krecie w r. 1866 próbował znany korespon 
dent Timesa Steelman, pozyskać Kreteńczyków 
dla Anglii i ostrzegał ich równocześnie przed po- 
lityką rosyjską i przed unią z Grecyą. Kreteńczycy 
nie usłachali jednak rad jego, gdyż nie ufali An- 
glii od czasu zajęcia Cypru. 


Pani Doktor (Za Doctewresse), trzechakto- 
wa komedya pp. Ferrier i Bocage cieszy się obe 
cnie w Paryżu olbrzymiem powodzeniem. Przewy- 
borna ta satyra nie schodzi z repertuaru teatra 
„Grymnase.* 

Na scenie naszej Pani Doktor ukaże się w so- 
botę z panią Hoffmanową w głównej roli. Głów. 
ną męską rolę obok pani Hoffmannowej odegra p. 
Janowski. 


Gospodarstwo handel i przemysł. 


Sprawozdanie z targów zbożowych 
na Kleparzu, Baranie i Michałowicach 
w dniach 13 i 14go kwietnia odbytych. 

Na dzisiejszym targu na Kleparzu, usposobie- 
nie bylo stałe, ceny jednak pomimo małych do- 
wozów z Galicyi i Rosyi, nie podniosły się, po- 
nieważ co nigdy przedtem miejca nie miewało, 
konsumcya miejscowa zaspokaja swoje potrzeby 
pszenicą, która obecnie w większych ilościach i 
po tańsych cenach sprowadzają tutaj z Morawii. 

Płacono za pszenicę białą od 8:50 do 9— złr.; 
czerwoną od 8*75 do 9'75 złr., żółtą od 8:50 do 
9%*— złr; żyto polskie od 7*— do 7:25 złr.; 
rosyjskie i galicyjskie od 6-75 do T*— złr.; jęcz- 
mień od 6:50 do 7:75 złr.; owies od 7:50 do 7:75 
złr. (z akcyzą); kukurudza od 650 do 7— złr.; 
groch od 7:50 do 8'50 złr.; rzepak od 11:50 do 
12— złr.; koniczyna biała od —*— do —— złr.; 
czerwona od —— do —'— zł. za 100 kilo- 
gramów. 


Spiewnik kościelny; część pierwsza: Laudate 
Dominum; część druga: Spiewajmy Panu, wydał 
X. Dr Józef Surzyński. Poznań 1886. 

Publikącya ta zasługuje na szybkie rozpowsze. 
chnienie, odpowiadając pod każdym względem i- 
stotnej potrzebie i najtrudniejszym wymaganiom. 
Kogóż nie boli niski stopień muzyki i śpiewu po 
kościołach naszych, rozbiegające się w tysiącznych 
intonacyach, meęlodye starodawnych pieśni, zanie- 
dbanie czystej tradycyi i harmonii. Wszyscy tu 
winni, wierni tak samo jak organiści, a bodaj naj- 
więcej rządcy parafialni. Oto sposób łatwy, przy- 
stępny zaradzeńia złemu,:dwutomowy Śpiewniczek 
gotów katolicką jedność śpiewu napowrót do świą- 
tyń naszych wprowadzić. Tom pierwszy łaciński 
zawiera msze choralne, nahożeństwo nieszporne i 
kompletę; wszystko wyjęte z starych ksiąg litur- 
gicznych. Tomik drugi obejmuje naszą rodzinną 

| po przodkach spuściznę pieśni, od Bogarodzicy 
| św. Wojciecha poczynając, wedle najstarszych i naj- 
| autentyczniejszych źródeł. Porównywując tekst 
| 1 melodyę odżywioną podług starożytnej i pierwo- 
! tnej formy, spostrzedz można, jak bardzo nieko- 
rzystne i osłabiające treść i muzykę są nalecjałości 
późniejszych wieków. Odnalezione w kancyona- 
łach krakowskich i gnieźnieńskich nuty dawrą 
wracają powagę pieśniom wielce od przodków na- 
szych umiłowanym, skoro, jak pisze wydawca je- 
| dnego z dawnych śpiewnikó +: „radzi się oni pie- 
| śniami zabawiali, i w to działki i czeladkę zapra- 
wiali* OQdnajdujemy tu pierwowzór n. p. pieśni 
| Gwiazdo morza, specyficznie na czas moru 
przeznaczonej, z łacińskim tekstem Stella coeli ex- 


Okólnik do szanownych Rad wszystkich 
Oddziałów i pp. Delegatów c. k. Towa- 
rzystwa gospod. galicyjskiego. 


I. Powiodło się Komitetowi Towarzystwa gosp. 
uzyskać u Wys. ¢. k. ministerstwa pozwolenie uzu- 
pełnienia obór zarodowych subwencyonowanych 
pełnej krwi oryginalnymi buhajami, gdzie tego 
zachodzi potrzeba. 

Celem zakupna rzeczonych buhajów, wysyła 
Komitet w połowie miesiąca lipca b. r. komisyę 
do Szwajcaryi i Oldenburga, z której to korzy- 
stając sposobności będą mogli także właściciele 
obór prywatnych za pośrednictwem tejże komisyi 
sprowadzić dla siebie potrzebne im oryginalne 
bydło rozpłodowe. Raczą zatem szan. Rady i pp. 
Delegaci ogłosić to w swoich Oddziałach i Okrę- 
gach właścicielom obór zarodowych, tak subwen- 
cyonowanych, jakoteż prywatnych. aby z zamó- 
wieniami swemi do Komitetu Towarzystwa gosp., 
a to najpóźniej do końca miesiąca maja b. r. 
zgłaszali się. 

IL Również uzyskał Komitet Towarzystwa go- 
spodarczego zezwolenie JE., p. ministra rolni- 
ctwa na użycie pewnej kwoty subwencyjnej na 
premiowanie i w tym roku bydła włościańskiego 
na wystawach przeglądowych, z tem jednakże za- 
strzeżeniem , do którego Komitet Towarzystwa 
gosp. wielką przywiązuje wagę, że premiowane 
być mogą tylko sztuki pochodzące po buhajach 
subwencyonowanych dla włościan. Wzywamy za- 
tem szan. Rady i pp. Delegatów tych Oddziałów 
i Okręgów Towarzystwa gospod., w których znaj- 
duje się bydło włościańskie, pochodzące od bu- 
hajów przez Komitet Tow. gosp. subwencyonowa- 
nych, mogące pod powyższym warankiem ubiegać 
się o nagrodę, aby raczyli weześnie zająć się przy- 
gotowaniem wystaw przeglądowych bydła wło- 
ściańskiego w swym Oddziale lub Okręgu, a Ko- 
mitetowi Tow. gospod. najpóźniej do 20 maja b. r. 
donieść raczyli, gdzie i kiedy takowe urządzić 
zamierzają, poczem rozdział przeznaczonej na cele 
tegorocznego premiowania kwoty subwencyjnej na 
poszczególne Oddziały i Okręgi Towarzystwa gosp. | + 
nastąpi. 

III. Zamierza też Komitet Towarzystwa gosp. 
z reszty pozostałej z obrotu funduszów subwen- 
cyjnych lat przeszłych, utworzyć pewuą jeszcze | =- maan 
liczbę obór zarodowych półkrwi, którym otwie-| Wiedeń 14 maja. Następca tronu przyjmo- ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
rają się coraz szersze widoki korzystnej sprzeda-|wał wczoraj ministra oświecenia Gautscha na ' Antoni Kłobukowski. 
ży przychowku na zaopatrzenie subwencyonowa | dłuższej audyencyi. | 


spie ba kańskim. 
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Kursa. Wiedeń 14-go maja. — 2 godz. 30 
m. popoł. — Renta papier. 8575.— 5*/,. — Renta 
papier. nieopodat. 101:80. Renta srebr. 85:35. — 
Renta złota 115'15. 49/, Renta złota węg. 104 10. 
Losy z r. 1860 138'50.— Akcye Banku Austr. 
Weg. 877:—. — Akcye kredyt. 281-90. — Londyn 
126:70. — Napoleony 10:03. — Lombardy 105*25 

1864 roku 171:—. — Akcye Kolei Karola 
Ludwika 195:50.— Akcye kolei Lwowsko - Czer- 
niowieck. 230:20. — Akcye kolei węg.-półn.-wsch- 
177-25. — Obligacye indemn. icyjs. 105:20. 
Losy prem. węgiersk. 119-— — Akcye Kolei Ko- 
szycko-Bogum. 152'25. — Akcye kolei półn.-zach. 
austr. 166:25. — 6'/, Listy zast. hipot. 10275. — 
6'/, Listy zastaw. galic. Zakładu kredyt. Ziemsk. 
1. A. 100:—. — Akcye kolei Siedmiogr. 140'75. — 
Marki 61:95. — Ruble 123 75. — Dukaty 5-96. 
Usposobienie giełdy: słabe. 


Z Teatru. 
Użyć zabawy, jaką sprawia zwykle drobna sztu- 
czka, będąca wylewem dobrego humoru, połączo- 
nego z niezłym pomysłem, oto cel skromny, który 
każdy miał na oku, udając się wczoraj do teatru 
na znaną komedyę „Męża z grzeczności.* 
Tymczasem wyniosła publiczność z przedstawie- 
nia wczorajszego daleko większe zadowolenie, niż 
się spodziewała. 
Komedyjka sama jest tylko farsą, ale dobrego 
rodzaju. - 
Hilary (p. Janowski), młodzieniec ulegający 
wszystkim i nadzwyczaj grzeczny, ulega też z grze- 
czności woli krewnego swego, kapitana, niecierpią- 
cego żadnego opcru, iżeni się z Wandą. Ale i po 
ślubie okazuje się — zanadto grzecznym i nie za- 
dawalnia, ani żony, ani jej mamy, ani cioci, ani 
9 AA maena > |słag, ani sąsiadów domowych, aż za radą przyja- 
> ciela swego odzyskuje znów pewną samodzielność 
2 Nowe książki. i naprawia wszystko, a szczególnie swój stosunek 
Ludwik Nabielak , opowieść historyczna przez |z żoną. Prosty ten temat daje sposobność do mnó- 
Władysława Zawadzkiego. Lwów, nakładem |stwa komicznych sytuacyj, które wczoraj znako- 
Gubrynowicza i Schmidta, str. 202. micie uwydatniła wyborna gra artystów. Była ona 


Księgarnia Edwarda Menkesa w Tarnowie } wy- 
dała świeżo dziełko p. t.: Powinszowania i wier- 
sze pamiątkowe dla młodzieży, zebrał i ułożył 
Franciszek Habura, profesor gimn. (8% 177 str.) 
Część I zawiera powinszowania na imieniny i na 
Nowy rok, część II zaś powiaszowania jubileuszo- 
we, na uroczystości familijne i szkolne, następnie 
wiersze dedykacyjne i do imiennika. 


Nakładem księgarni J. A. Pelara (H. Czernego) 
w Rzeszowie wyszło dzieło p. t.: Podręcznik do 
ustawy i instrukcyi hipotecznej, ułożył Alojzy Nie- 
metz (8° 197 str.) Wydanie drugie, znacznie po- 
większone. 


Berlin 14 go maja. — Banknoty austryackie 
,161:15. — Krótki Wiedeń 161'40. — Banknoty ros. 
19995. — 5°% Listy zast. Polskie 62:55. — 4%, 
Listy Likw. Polskie 56:65. — Akcye Kolei Karola 
Ludwika 79:50 — Akcye austr. kredytowe 453: —. 


Kurs pieniędzy i papierów publicznych Losy. Ru a 
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Mraków 14 Maja. Za sztukę. OOBE 1... LÓD 2 5%, Szląsko aust. Bod.-Credit-Anstal Clary HB. ME sir. 42 44 50 
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4 OZAS z Soboty 15 Maja 1886. 


KSIĘGARNIA, SKŁAD, 
WYPOŻYCZALNIA NUT MUZYCZNYCH 
I EKSPEDYCYA PISM PERYODYCZ. ' 


S. A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie 
otrzymała na główny skład 


TOWARZYSTWO WARSZAWSKIE 


Listy do Przyjaciółki 


Sw. Jan Kanty 
staloryt, w f rmacie 32° z brzegi: m koro kowym 
żywotem świętezo i modlitwą, wyszedł świeżć 
nakładem księgarni katolickiej Bra 
Wrad. Miłkowskiego w .Krakowie. 

„Poprzednio wysziy tymże nakładem staloryty 
z brzegami koronkowemi, przedstawi jące: 
1) Chleb żywota; 2) Najświęt. Maryę 
Pannę Częstechowską; 3) Pamiątkę 
teoj Iiomanii świętej; 4) Najśw. Pannę 
Piaskową; 5 Św. Franciszkę z Asyżu; 
6) Najśw. Pannę Pocieszenia; 7 B? 
Jana z Dukli; 5 Swiętą Jadwigę. 
Cena tych 9 obrazków jest jednakowa t dla 


INŻYNIERAw KRAKOWIE, ULICA 
Materyały: Asfalt, Cement, Cegły zwykłe, Cegły ogniotrwałe, 


Dachówki cementowe, Łupek, Cement drzewny. Wykonyva p krycia. 
Wodociągi i kloaki: Rur. żelazne, Rury ołowiane, Rury steingutowe, Kury ciągnione, 
zlewne, Zamknię: ia hermetyczne, Całe urządzenia wodociągów. 
Posadzki: drewviane, żelazne lane, marmurowe, 
Wyroby i budowle betonowe : Nagrobki, 
i Rynny, Trvtoary, Słupy kilometr., 


Słupy graniczne, Żłoby, Mosty, Przepusty, 


tego nabywać je można w tuzinach i setkach przes H Konstrukcye ż 8 

1 yi A f ye żelazne: Tragarz. Szyny, 
porty: zdjec oporze dk RE i Baronowa X. Y. Z.JĘ mozmaltości: Maty trzeinowe, Architektoniczne ozdob 
2 złr., 100 sztuk 3 złr. ( 2-4) Tom I. tu, Masa plaigna przeciw wilgoci, Piece jA 


Cena 3 złr. 


Salon mód praktycznych 


ulica Mikołajska Nr. 6. 


Wybór kapeluszy paryskich, praco- ż STE INE RH 0 P 
Day jemari dobór maty je dag Tiódka Zakład hydropatyczny 


w języku polskim i francuskim 


na dochód pogorzelców 
miasta 


STRYJA 
i jest do nabycia w Księgarni 
Żupańskiego i, Heumanna 


w Krakowie [1821-1-2] 
(Rynek, Pałac Spiski). 
Cena egz. polskiego złr. 1:20 
S „ francuskiego „ 1:20 
„-nawelinie „ 2:50 


w $tyryi, znany od dawna 
elektryczności i mięsienia 


(personal służbowy sprowadzony z Holandyi). 


Klementyna Chojecka. 
z chlubnemi 


Rządca gospodarz życi 


mi i rekomendacyami od znanych w Gali- 

cyi obywateli ziemskich, wskutek zmiany 

miejscowych stosunków gospodarczych — 

poszukuje posady w mniejszym lub więk- 

szym majątku, zaraz lub od 1 lipca 

b.r. Adres: A. ©. poste restante Lisko. 
[1313-1-3] 


Dr. Michał Kaufmann 


ordynuje, jak w latach poprzed 
nich, .od 1..maja b. r. (1208-1-8) 


w Marienbadzie. 


Mieszka: ulica Nehra „Lissa*. 


| pieczona, odpowiada wszelkim warunkom pierwszorzędnego zakładu leczniczego. 
godzina pociągiem pospiesznym. Urządzenie zakładu wygodne, polska biblioteka i 
spacery w lesie łatwe i nie męczące, wycieczki w bliskie romantyczne góry. 


| 3 wydanie (nowe) | 
w księg. Haber & Lahme w Wiednia, . 


1., Herrengasse Nr. 6, Handbuch fiir 
Wervenkranke, ściśle natur. (bez żadnego 
iekxrstwa) 3 wyd., cena 1 złr., pocztą złe. 110, 

NB. Doskonałe dzieło o leczeniu  (708-5-10) 


KĄPIELE SIARCZANE 
w Krzeszowicach. 


Początek sezonu 1 czerwca. 

Stacya kolei północnej ces. Ferdynanda pół godziny od Krakowa. 
Urząd pocztowy i telegraficzny w miejscu. 
Mieszkania umeblowane wynajmuje i wszelkich wyjaśnień udziela 

(1231-5-25) Zarząd kąpielowy w Krzeszowicach. 


Marienbad. 


Interesa jakich mało! 


Dzierżawa w ziemi bełzkiej , 2 fulw. wybor: 
nie zabudowane z gorzelnią. . Relè najlep. ja- 
kości w wysok. kulturze 1100 mrg., łąk przed 
nich 300 morg. Dodaje się do gorzelni 400° 
drzewa. Kośc ół, noczta, szosa, koszary i ko- 
mora w miejscu. Ek sp: rti spirytusu ogromny! 
Nieprzebrane- bogactwa najlep, marglu, dotąd 
niewyzyskanego! Dzierżawca zrobił znaczną 
fortunę. Można poj-dyneżo folwarku zadzier- 
żiwić Czyrsz z morga po 7 złr. w a. O-siewy 
znaczne i wyborne. 

Na sprzedaż majątek lasowy, mila od: kolei, 
w Podgorzu. Obszar 4700 mrg. w jednym kom- 
pleksie. Drzow:'stan : świerk, jodła i buk. Ogro- 
mna ilość drzewa mater. Tartak parowy nowy, 
do którego milowy kanał z ryzami i"ślozami 
dostarcza prawie bez kosztów klocy. Polowa- 
nie królewskie. Cena 125,000 złr. Mż» być 
zmienieny na inny przedmiot. 

Na sprzedaż śliczuy ma atek przy kolei: za 
wiera 480 m. najlep. ornej ziemi, 420 m. 
bornych łąk i 400 m. pięknego lasu. Budynki 
b. dobre; pięk. dom śród parku. Cena 95,000 zir 
P.średniczy z grzeczności i obow:ęznje się u- 

zyst ać najd godniejsze warunki A. Teodoro- 

wicz, Lwów, ni. Piekarska 47. (1314-1-6) 

RAKÓW) Ak 4 TTW 0 m m a a 


FOLWARK 


zwierający 260 morgów pól ornych 
i łąk, jest od św. Jana b. r. do wy- 
dzierżawienia, także zaraz do objęcia. 
Położenie korzystne, po '/ą mili od 
stacyi kolejowych Bobowa i Stróże, 
ziemia urodzajna. 

-Bliższej wiadomości udzieli właś 
ciciel F. H. w GGrybowie, — 
poczta w miejscu. (1311-1-3) 


Apteka „pod Lwem* 
Piotra Krokiewicza 
w KRAKOWIE przy ulicy BASZTOWEJ 
na, KLEPARZU (1258-2 3) 
utrzymuje znaczny zapas majlep= 
szej it najświeższej 


krowianki. 
BRAZY 


kałamarze, lichtarze, kandelabry, alow. | 8 
my, teki, pugilaresy itd. (768-7-) f; 
W MAGAZYNIE 


FSZUKIEWICZA 
w Krakowie, Rynek A—B. 


Dra Römplera 
zakład leczniczy 
w Górbersdorf, w Sziązku pruskim 
(Reg.:Bez. Breslau , 
dla elerpiących ma płuca, blednicę, nie- 
|| dokrewność, rekonwalescentów i nerwowych. — 
Kuracye kefirem. (1276-1-4) 


Prospekta darmo i opłatnie. 


Dła upiększenia i odmłodzenia 


pola: am sz. paniom moją słynną 
w świecie kosmetyczną wo- 
dẹ na twarz i krem salaba- 
strowy. Pu uży. iu przez 10k cd- 
widza opa O RAO lat i usuwa 
ws.elkie nicczyst ści cery. Niepo- 
tr.ebsję Żadnego dalszego | wy - 
„chwalania, „gdyż „moje środki u 
szan. pań z powudu cudownego 
skutku bez tego są słynne i znane. Wszelkie kos- 
metyki są zrobione ściśle według słynnie znanych 
przepisów byłego madwornego l+karza Wachera, 
dl tego zechcą się szan. panie z zaufaniem ustnie 
lub pisemnie do mnie udać 
Cena flaszki wódy ra twarz 50 ct. słóik'kremi 
alab-strowego 1 'złr. 


Tran ELISE SICHERL, fabrykantka kosmet. 
srodków w Wiedniu 1. Wollzeiłe 17. 3 piętro. 


Do nabycia także w aptece szum Engel“ am 
Hof, w apte e „zur Mariahilf“ „Mariabilferstrasze. 
Główny skład w Węgrze:h u p. J. Toróka apte- 
karza, Kónigsgass; w Budapeszcie (1197 2-12) 
Przy zakupnie proszę uważaćna'p eczęć i nazwisk'. 


Impotencyę, 


osłabienie męskie, 
wszeik e nas ępstwa grzechów młodocianyc 
i powstałe przez to osłabienia wzroku, stu- 
chu i pamięci, przedraźnienie rozstroje ner- 
wow", zmazy nocne i cierpienia krzy.ów wy“ 
leczone będą według świetnie uznanej m-to- 
dy bez następstw i przerwania w zawodzie 
gruntownie i rajszybciej, również ołeczenie 
z oewki moczowej, świeżo powstałe i zasta- 
izałe, bez bolu i bez wstrzykiwania, także 
wszelkie ohoroby kobiece, jak: „białe upła-. 
wy, niepłodność i wszelkie choroby macicy 
również 8. iś'e wedle nankowej metody wszel- 
kie wyrzuty skórne, kiłę i wrzody bez kra- 
jatia lub piecze :ia w słynnie znanym od lat 
wielu zakładzie 


D Hiartrmanna 


spsołalisty wedle-dyplowu z r. 1870 członka 
„ wiedeńskiego ekarsk wydziału 
w'Wiedniu, l., Lobkowitzpiatz Nr. I. 
Mnóstwo uznan można przejrzeć. Leczenie. 
może być odbyte z najlepszym skutkiem tak- 
że listownie, a lekarstwa przesyła się dy- 
skretnie. Honoraryum mierne. (714-49-) 


URS 


> pa WEZ 
cS 


W „Bochni; Skład trumien metalowych urządziła fabryka 


wiedeńska w domu J. Bulsiewicza w Bochni; ceny mierae, wybór duży. 
(404:8 10) 


FRANZENSBAD w Czechach. 


Rozsyłka wód mineralnych Franzensbadzkich należących do m a ta Chebu: 
Franzensquelie, Salzquelie, Wiesenquelie, Kalter Sprudel i Weuquelie 
wę Franzensbad oitywa s e przez cały rok 1 uskuatecznia się we fłaszkach wprost świeżu 
napełniasych w dotyczącym zdroju i 

Tych zdrojów używa się z najlepszym (skutkiem szczególniej w niedokrew- 
ności, blednicy, ogólnem osłąbieniu po długich chorobach i silnych 
leczeniach, w osTabieniach przy:ządów trawienia 1 dulsych części ciała, w wielu 
chorobach-kobiecych, w pozos'ałych wypocinach, nicdostateczen pożywie- 
niu mnięśni i meregularnej czynności nerwów, przewlekł. nieżytach błon 
śluzowych, zołzach, hemoroidach, gośćca it. d. Fachowe pisma o /awno Usna- 
nych skutkach leczniczych zdrojów mineralnych z Chebu-Franzensbad, prze 
tłumaczono na wszystkie Żyją:e języki światowe, na żądanie przes, łają się darmo 

Zamówienia 1a to wody, tudzież muł mineralny i sól żelazisto -mułową 
Franzensbadzką przyjmuje -pódpisina dyrekcya i' wszystkie większe składy natural- 
ny h wód mineralvy h [1107-1-4] 


'Dyrekcya rozsyłki wód mineralnych miasta Eger w Franzensbad. 


FOSFORAN ŻELAZA 


LERASA APTEKARZA, DOKTORA NAUK ŚCISŁYCH aż) 
W płynie podobnym do zgęszczonej żelazistej wody mineralnej, jest 
jedynym środkiem żelazistym zbliżającym się do składu kulek krwi, a po- 
siada. nad resztą . preparatów żelazistych tę wyższość że działa w sposób 
odtwarzający krew ikości. Nigdy nie sprawia zatwardzenia t nie 
utrudza żołądka, nie czerni zębów ; używa się zawsze z dobrym skutkiem 
w boleściach żołądka, przeciw bladości cery, niedokrewności i wszys- 
tkich tych cierpieniach którym podlegają niewiasty, panny i dzieci blade 
niedokrwiste, cierpiące na mdłości i brak apetytu. 
N PARYŻ, X, ULICA VIVIENNE | WE WSZYSTKICH GŁÓWNYCH APTEKACH, 


+WEU arab., bezwonna i 
Śmierć pluskwom è? berronns i 
cizny, pewna! Niema plam w bieliz <łóżka! Por 
cya na 6 łóż. 30'e. Tylko u E. S$tockmara apt, 

(1263-1-7, 


Dwa nowe kompletne 


garnitury młocarni parowej 


angielskiej ko strukcyi, składające się z lo- 
komohili o sile 6 koni i 4 angicls, 
szerok. młocarni z podwójna; m przyrządem 
do czys'czenia i patent cylimd'em do soitowa- 
nia są do sprzedania za poręką po ta- 
niej cenie, także na spłaty. (1277) 

Chr. Fleissner, 1 

fabryka machin w Aseh w Czecl:ach. 


Znakomite 
siewniki rzędowe i szerokorzutne, 
brony, walce 


i wszelki”go roizaja maszyny do o À 
roli — destarczaja po najtańszych cenac 


UMIRATH i Sp. 
Rubna-Praga. [1244 1-] 
Illastrowane cenniki darmo i opłatnie. 


eni . 


W Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. (241-4 ) 


Zakład picia wody, kąpielowy 
i leczniczy żętyczny 


Bad Johannisbrunn 


pod Meltsch, w Sziązku austr. (od ialone 
od stacyj kęlejowych Opawa, Zauchtl, Barn Aan- 
dersd r z każdej około 2%, mil). 


Pora -rozpoczyna się 23 maja. 


Zdroje Johannisbrunn zawierają znacznie wię- 
pa ilość welnego kwasu gazu weglawogo, tlen- 
ku żelazowego i innych alkaliów obfitych w gaz 
kwas węglowy niż podobne zdroje w Pyrawarth, 
Kalsbrunn, Giessblibel i t. d. 

Wuda unneralua tych zdrojów, racyalnie pro- 
wadzona, kuracya żętyczna i silue kap ele igli- 
wiowe, polecają ten zakład kąpielowy i leczni 
czy na wszelkie choroby piersiowe i dol- 
nych części ciała — przewlekłe mieżyty, 
cierpienia nerwowe, blednicę i t. d., a 
w licznych wypadkach zdziałały trweła i zadzi- 
wiające skutki. 

U wygodne mieszkania, dobrą restauracyę z ta- 
Liemi cenami ma staranie we własnym zarządzie 
dy:ekcya kąpielowa. 

Zamówienia na mieszkania tudzież wszelkie wy- 
jaśnienia p: zyjmuje (1104-2-3) 


` zarząd kąpieli Johannisbrunn 
oczta Meltsch. 


Medyczne 


MAXA FANTY 
Apteka pod Jednorożcem 
w Pradze Czeskićj 


wypróbowane i polecane przez lekarzy, 


Fanty mydło ichtyolowe na czerwoność twarzy, nosy Burgundzkie 
. (Rosacea, Acne) liszaje swędzące. Cena 75 centów. Fanty Mydło 
Neapolitańskie (mydło merkuryuszowe) na Syfilis i parazyty. 
lj sztuki 25 cent, 1 sztuka 90 cent. Fanty mydło na gościec ireu- ý 
matyzm o skuteczności pewnćj, wypróbowanćj i szybkićj. Cena 1 złr. Ę 
Mydło smołowe na świerzby, łupież, pocenie nóg itd. 35 cent. Mydło $ 
glicerynowo-smołowe łagodniejsze, dla dam i dzieci, 35 cent. Mydło | 
karbolowe, desinfekcyjne po 35 cent. Mydło siarczane na węgry, W 
trędy, piegi i wyrzuty skórne, 35 cent. Mydło żółtkowe na łupież i do R 
upiększenia cery, 35 cent. Mydło żółciowe do zachowania porostu włosów, | 
35 cent. Mydło ziółkowe oddziałujące na orzeźwienie systemu nerwo- ff 
wego, 35 cent. Mydło glicerynowe najdelikatniejsze, mydło toaletowe, 
25 cent. Mydło żywiczne na chropowatość skóry, 40 cent Mydło 
waselinowe cena 40 cent.; przyjemny środek do mycia codziennego. [EŃ 
Mydło smołowo-siarczane do używania na uporczywe choroby skórno, ky 
cena 35 cent, Mydło boraksowe na nieczystości cery, plamy wątrobiane, Dj, 
piegi, wyrzuty, cena 85 cent, Mydło kamforowe na odziębliznę, pękanie M 
rąk itd. cena 35 cent. Mydło naftolowe na wszelkiego rodzaju choroby 
skórne, cena 50 cent. Do nabycia w wszystkich aptekach. 


Na składzia utrzymują: w Krakowie E. Stockmar apt., E. Radler art. F. Gra- 
lewski apt., J. Tranczyński aptek , HA. Wiszniewski aptek., A. Siedlecki aptek., — 
w Borszczowie M. Niemczewski apt, — w Dolinie S$. M. Traunfellner aptek , — 
w Jaśle R. Falch aptek. — we Lwowie Ir. KA. Mikolasch i Zygmunt Rucker 
apt, — w Rzeszowie A. Karpiński apt, — w Słotwinie J. Hodoly apt. — w Sta- 
rym Sączu A. Karpinski apt., — w Tarnowie F.RReidfapt., — w Wojniczu KK. No- 
dzyński apt, — w ZbarażujJ.1hruh apt. (598-10-) 


Potrzebna jest gospodyni 
z dobremi świadectwami. — Zgłosze- 
nia przesyłać pod adresem: NI. S, 
w Woli Przemykowskiej, 
poczta Szczurowa. (1226-3-3) 


Szampan 


AYALA & Co. 


Jedycy skład dla 
zachodniej Galicyi 
ma p 


127-47-50 


EDWARD FUCHS 
handel win i delikatesów 
w Krakowie, 
___ Rynek główny. 


OCHRONNY 


Czcionkami Drukarni „Czasi..,.* 


Rury cementowe, Klosety, Pisoary, Muszle 
cementowe, steinzutowe, metlachowskie, „Teraczo*, asfaltowe, betonowe, Klinker. 
posadzki, Schody, Gzymsv, Muszle pod rynny, 
Kansły, Domy. 

Blacha fal. do'sklepień, Żaiuzye stal., Kroksztyny lane, Okna Udkosy, Żłoby, Ławki, Sztachety. 
z terracoty, Architekton czne ozdoby z cynku, Architektoniczne ozdoby z cemen- 
0 , il aflowe, Piece żelazne itd. i wszelkie iune w zakres budownictwa wchodzące. 

aje wsz.lkie wyjaśnienia. — Plany i kosztorysy w razie zamówienia bezpłatnie. 
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jako stacya klimatyczna i kąpiele igliwiowe. 


rzeki Miirz (Alpy styryjskie). 500 metrów n. p. m., o nader łagodnych zmianach temperatury, od wiatrów zupełnie zabez- 
Oddalenie od Wiednia 4 godziny, od Gracu 
czytelnia, obszerny park starannie utrzy many. 
W miejscu stacya kolejowa (Südbahn), 

poczta, telegraf. Bliższych objaśnień udziela zarząd zakładu. 
Listy adresować należy: An die Direktion des Carortes „Steinerhof* b.i Kapfenberg in Steiermark. 


Lekarze zakładowi: Doktorzy Mikołaj Winnichi, M. E. Mierzwiński, Właścic.el zakładu: A. W. Gostkowski. 


a AC OPM ae 


oops pra zj YET TYAN E | pP orrscinsy z Wiednia, — udzielam nauki 
Fabryka wyrobów betonowych, Agencya i skład wszelkich artykułów budowlanych 
M. ZAELENIEWSKIEGO 


KROWODERSKA, poleca: 
f } i Wapno hidrauliczne, Gips, Glinkę ogniotrwałą. 
Pokrycia dachowe: Papa, Cyn, Miedź, Dachówki ceglane, Dachówki żelazne lane emaliowane, Dachówki żelazne 


kroju i szycia sukien damskich we- 
dług najuowszej metody wiedeńskiej, przy czem 
nadmieniam, że z przeciągu trzech miesięcy naj- 
dokładniej kroju i szycia nauczyć się można. 
Na żądanie udzielam tej nauki w domach pry- 
watnych - 
Przyjmuję także suknie do szycia według naj- 
nowszych wzorów wiedeńskich. (1219-4-6) 


Emma Hellmann 
w Krakowie, ul. Grodzka Nr. 514 


kuto emaliowane, 


z 


arząd dóbr Krzyszkowie, 


poczta Myślenice, 
ma do zbycia każdego czasu mało 
używany aparat gorzelnia- 
ny wraz z machiną parową. — Ła- 
skawe zgłoszenia przyjmuje Zarząd. 
(1201-5-12) 


Balustrady, Ozdoby architektoniczne, Rury 


(502-12-16) 


pod Kapfenbergiem, 


A 


p 
Nici welny 
i bawelmy 


białe i kolorowe, w najlepszym 
gatunku i w wielkim wyborze 
poleca 


Wilhelm Feng w Krakowie. 


DaF Zamówienia zamiejscowe 
odwrotnie. (227-113-) 


GOTOGO 
9 morgów obszaru z domem 


o 12tu ubikacyach, z stajnią i wozownią, 
z ładnym ogrodem i stawem, z meblami 
i ekwipażami, lub bez takowych, w Kró- 
lestwie zaraz za komorą Michałowice, 17/ 
wili od Krakowa, jest do sprzedania. 
Kościół w miejscu. — Bliższa wiadomość 
przy ulicy Karmelickiej pod Nr. 38 


na pierwszem piętrze u właściciela. 
(1169-5-8) 


Cały rok otwarty. Zastosowanie 
Miejscowość położona w pięknej dolinie 


(716 3 3) 


PIERNIK HYGIENICZNY Ò 


L. CZYNSKIEGO 
w Jarosławiu, 
usuwającym jest, według licznych nznań i świa- 
doctw lekarskich, niszawodnym środsiem dyete- 
tyczrym dolegliwości leniwego trawienia, jak: 
dyspepsya, b.ak apetytu, niesmak, zgaga, odbi- 
Janie się, wzdęcie, obstrukcya, kongestya hemo- 
roidy, niedokrewność i wielu innych. [1116 11-] 
Cena za sztukę 20 ct. Do nabycia 
w wszystkich aptekach i handlach. 


e w powiecie Wielic- 
Wioska ier 
rai Krakowa, 8 klutr. 

od Wieliczki stacyi kolei odległa, na gościńcu | — 


z Wieliczki do Dobczyce prowadząc m, w prze- s s 
ce, maes oaro ao- | GOdne uwagi dla dłużników! 


ślieznem położeniu leżąca, mająca Obszaru zao- 

krąglonego 170 mrg. gospodarstwo płodozmienne, 

grunta va południe położone, budynki w dobrym Wzywam moich P. P. dłużników 

stanie, prawo propinacyi, jest wraz z kompletnym ó . e : ON 

inwentarzem żywym i martwym, z wolnej ręki kt rzy zapomnieli o swoich obowiąz- 

zaraz do sprzedania. Bliższych wiadomości >h i ni - 

udziela Agencya dla rolników S. Mikuckiego wraz honorowych 1 nio piao Eo 
minając ich, że będę zmuszony wy- 
mieniać imiona i nazwiska, miejsca 

pobytu i godności. (1308-2-3) 

Ferdynand Kosiba, 


w Krakowie. (1195-3 ) 
Aron PRL EUA a WORA 

Magazyn sukien męskich w Krakowie, 
Rynek Nr. 29. 


Zakład wodoleczniczy 
pod Bielskiem (Sziązk austryacki). |] JAWORZE (Ernsdorf) 
Stacya kolei bialsko-żywieckiej Wilkowice- 
kt na Slasku austryackim. 
ot By my Tores codziennie. Zakład ek nhri i kro. Żęty- 
warcie zakładu 15 maja. ca, mléko — Kefir — massage itd. Le- 
Leczenie wszystaiemi środkami wodole- karz zakładowy Docent Dr, Smo- 
czniczemi, elektrycznością i mięsieniem.||] leński. — Sezon od 1go maja do końca 
Leczenie żętyczne. Utrzymanie zupełne polięjczy, Pipec 34 gw tupot 
w zakładzie. Bliżźszych wyjaśnień udziela pod roli Ni Ac ai 6-12) 


na żądanie Dyrekcya zakładu. (1193-8-) 
SED m łowys= wie lanos mood mottwzow ni. LDOJ 
Lekarz zakładowy Dr. Henryk Halski. Kto sobie kupi taki Weyla 
8 


stołek kąpielowy do opa- 
„, lania — może się codzień bez 
trudów i kosztów kąpać. — Do 
ciepłej kąpieli 30° potr. eba tyl- 
Y ko p'ęć konewek wody i 1 kilo 

węgli. Obszerne cenniki darmo. 
Le Weyl, właściciel c. k. przywileju w Wie- 
dniu, I., Wallfischgasse Nr. 8. — Wanny, przy- 
rządy natryskowe, klozety, chłodniki. także na 

miesięczne spłaty. (722-24-) 


Kasy 


vuma mane EP "KT AEP AEO 


Kąpiele żelaziste Szliacs 


W GÓRNYCH WĘGRZECH 
Jedynie znane cieplice żelaziste obfite 
w gaz kwas węglowy. 

Pora od 15 maja do 30 września. 
Stacya kolej., pocztowa i telegrafowa. 
Niezrówi ane w niedokrew ności, bledni- 

cy, chorobuch kobiet, cierpieniach 

urryżów i nerwów, purażeniach, do 


wzmocnienia po przebytych chorobach 
1 uciążliwych pracach. 


Jako lekarze kąpielowi są pp. Dr. E. Hasen- trwałej 
sibt boj Rake: i Dr. M. Griinwaild. najnowszej 
odróż z Wieduia 9 godzi, dls geści kąpie- 
lowych z północy i wschoda aÀ Ouerberg, konstrukeyi 
ztyd w 5, dla tychże z południa przez Budapeszt, 
ztąd „ównież w 5 godzinach jazdy, ze znacz- c 4 0 
nemi zniżectami cesy jazdy. M aji 1 y 
Obszernych wyjaśnień i prospcktów o miesz- MB gy WIEDNIU, 


kaniaeb, zniżonych c'nach w 1. i ostatniej porze, 
zniżonych cenach jazdy jtd. udziela własoc el i 
kierownik kąpieli chemik G. A Lenoir w Wie- 
dniu, Magd' lenenstr. 14, podczas pory w Szliaczu; 
tudzież 11261-2-3) 
Dyrekcya kąpielowa w Szliacs, 
Sohler-Comitat. 


skład: II., Unt. Donaustrasse Ar. 25, 
fabryka: II., Pappenheimg. 58. 


W interesie kupujących ostrzega się 
| przed naśladowaniem. (28-12-24) 


KĄPIELE LANDECK 


W SZLĄZKU PRUSKIM. 
Stacye kolejowe: Glatz, Camenz, Patschkau. Od dawna uziane cieplice obfizują w 
siarkę i natrium 23, R. szczególniej skuteczne w chorobach kobiecych i nerwo- 
wych. Zdroje do picia, kąpiele wannowe, łachaniowe i mułowe, wewnę- 
trzne i zewnętrzne natryski, appenzeliska żętyczarnia, iryjsko - rzymskie 
kąpiele; wszelśie i ne wody mierałne i400' n. p. u ochronione od północy i wscho- 
dm wzgórzami. — Klimatyczne miejsce lecznicze. — Wspaniałe roziegła przechadzki 
w lasach tuż przy zdrojowiskach. Frokwency» przeszło 6000 Koncert, teatr co dzień, ze? a- 
nia co tydzień. Czas leczenia od 1 maja do października. (1096-2-3; 
Zarząd kąpielowy. Birke, burmistrz 

Land ck wedłag prof sora Oertja (Schwenningera) urządzony został także jako terenowe 

miejsce lecznicze. 


Marienbad w Czechach. 


Stacya kolei cesarza Franciszka Tózefa, w dolinie otoczonej lesistemi górami, a otwartej 
tylko od południa (628 m. n. p. m.) zupełnie ochronne położenie, wspaniałe daleko rozciągające 
się cieniste drogi przez las górski, z 8 obszernemi łażniami do kąpieli mineraluych , mułowych, 
natryskowych 1g.zowy.h i 7 anoa leczniczemi; jest głównym przedstawicielem zimnych alka- 
liczno-saliniczny ch wód leczniczych. 

, „Hreuzbrunnen i Ferdinandsbrunnen, najsilniejsze z wszelkich znanych wód, za- 
wierający sól glauberską, okazują się szcze ólnie skuteczne w rozmaitych chorobach przyrządów 
trawienia, przyrządów moczowych, kobiecych organów płciowych, w cierpieniach w latach dojrza- 
łości, przeciw utrudnieniu pożywienia, jak w geśćcu, stłaszezeniu. cukrzycy, i t. p. 

Waldquelle uznaną jst w przewlekłych chorobach cddecnowych. 

JRudolfsquelie dziala szczeg. lniej lecząco w przewlekłych nieżytach przewodu moczo- 
wego itd. Ambrostus- i Kńarolinenbrunn (najobfitszy zdrój w żelazo w Austryi 
i Niemczech), są leczniczemi zdrojami czysto żelazistemi. Hiąpiele mułowe Marien- 
badzkie są najsilniej;ze ze wszystkich znanych żelazistych kąpieli mułowych 
; Miasto ma gustownie urządzone hotele i mieszkalne domy, urząd pocztowy, telegrafowy 
i ełowy, dobrze zaopat:zona czytelnię  Codzien ie trzy razy koncerta muzyki zdrojowej, często 
inne koncerta, bale i kółka tańców, codziennie przedstawienia teatralne. 

Katolicki, ewaugiel. i anglikański kościół (także nabożeństwo dysunickie i szwedzkie), bóźnica. 

Pora trwa od 1 maja do końca września. Rocznie bywa 14,10) (bez wliczenia 
turystów i p ożtejący ch). wszelkie iune wody mineralne w halach do picia. 

„Bozsyłkę wód nineralnych tylko we flaszkach szklannych po %, litra, goli z*rojowej, 
wyrabianych z nio) pastylek i mała uskutecznia zarząd kąpielowy, u którego również w skła- 
dach dostać PODR? opisów. Prospekta d«rmo od Magistratu. 

agistrat. — Zarząd z 
kapietowy" Marienbad. 

Składy w Hirakowie u pp. J. Wentzla, Józefa Goldwassera, Wilh. Gold- 

wassera, — w Tarnowie u N. Trauma, [959-3-4] 


Odpowiedzialny Rządea Drukarni Józef Łakociński. 


